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Czy pomyślny zwrot?
Obecny wicepremier rządu praskiego,

minister Karol Sidor, znany jest ze swej1

długoletniej działalności na rzecz zbliże­
nia polsko-słowackiego. To też ze zro­
zumiałym zainteresowaniem przyjmuje
polska opinia publiczna poglądy i stano­
wisko, jakie ten wybitny przedstawiciel
narodu słowackiego zajmuje obecnie, po
zeszłorocznych dramatycznych przemia­
nach, zaszłych w wewnętrznej struktu­
rze Czecho-Słowacji. Przemianach, któ­
re tak poważnie zaważyły na losach i sy­

tuacji narodu słowackiego. Zwłaszcza że
te właśnie przemiany i wydarzenia —
jak to szczerze wyznał min Sidor wobec
korespondenta Pol. Ag . Telegr., któremu
udzielił obszernego wywiadu — „zacią­
żyły nieco na sympatiach słowackich"
w stosunku do Polski.

Otóż te drobne i nikłe przesunięcia
graniczne, które nastąpiły w związku
z regulacją nowej granicy naszej na Zaol­
ziu, nie godziły przecież w żywotne inte­
resy narodu słowackiego i wcale nie
zmierzały do pokrzywdzenia go. Wręcz
przeciwnie: w całym procesie przemiany
Czechosłowacji w Czecho-Słowacfa ba­
czyliśmy pilnie, aby nasz stosunek do
narodu słowackiego, jego żądań i jego
przyszłości, układał się i nadal na płasz­
czyźnie jak najdalej posuniętej życzliwo­
ści i przyjaznych uczuć.

To też jeżeli dziś, po upływie zaled­
wie kilku miesięcy, minister Sidor, jeden
z najwybitniejszych przywódców narodu
słowackiego, stwierdza, że „wierzy w od­
rodzenie przyjaźni Słowaków z Polaka­
mi", że liczy na towarzystwa polsko­
słowackie, mające niebawem powstać
w Bratysławie i innych miastach, by mo­
gły one „kultywować przyjaźń polsko­
s łow acką", ba, nawet stając na stanowi­
sku zastępcy szefa rządu nowej Czecho­
Słowacji, oświadcza, że utrzymanie do­
brych stosunków z Polską stanowić ma
.. n a cz elną zasadę" polityki zagranicznej
na nowych podstawach skonstruowane­
go państwa, w którym Słowacy tak po­
ważną rolę odgrywają — to z przyjem­
nością witamy ten nawrót do postawy,
którą przez wiele, wiele lat Karol Sidor
zajmował, a która była oparta o tenden­
cję zbliżenia polsko-słowackiego i za­
cieśniania między oboma narodami wę­
tłów wzajemnego zaufania i przyjaźni.

Równocześnie ze swym oświadcze­
niem, dotyczącym stosunków polsko-sło­
wackich, min. Sidor wypowiedział się
także w kwestii „wyrostka robaczkowe­
go", ro piejącego w organi zmie now ej
Czecho-Słowacji, a powodującego stan
rapaJny, który nie bez niepokoju śledzą
sąsiedzi, gdyż widzą w nim przeszkodę
cc osiągnięcia tego, co min. Sidor uważa
ća „nac zelną zasadę": a mianowicie prze­
szkodę w osiągnięciu „dobrych stosun ­
ków" sąsiedzkich. Chodzi oczywiście
o Ruś Podkarpacką, o błędną „politykę"
jej „rządu". Otóż wicepremier Sidor
w rozmowie z polskim przedstawicielem
prasowym „wyraził się krytycznie o b­
statnich incydentach na Rusi Podkar­
packiej, które zadrażniały stosunki z Pol­
ską i Węgrami". Ostatnie napięcie poli­
tyczne na pograniczu Rusi Podkarpac­
kiej — wyraził się min. Sidor — wywo­
łane jest nieskoordynowaną z rządem
centralnym polityką czynników rusiń­
skich, które nazywają się obe cni e
Ukraińcami. Stwierdził też, że „co do

Rola wojska w rozbudowie COP.
WARSZAWA. Na zaproszenie pana mini­

stra spraw wojskowych isby ustawodawcze w
osobach pp. wicemarszałków sejmn i senatu
i komiiyj budżetowych orai workowych
zwiedziły Centralny Okręg Przemyiłowy.

Wyci eczk a odbyła się w dalach 29—31
stycznia rb. pod przrwodn ctweni pana wioe­
minlstra opraw workowych ssefa administra­
cji armii gon. int Litwinowicza, który sapo<
snal b oracych udzal w wycieczce w terenie
s państwowymi zakładami lotn;czvmi w Mel
en i Rzeszowie, z wytwórnią „H. Cegielski" w
Rzeszowie i z zakładami południowymi W
Sta'owei Woli.

W tych ostatnich zakładach 2 wicemini­
ster wygłosi! prsemówten<o w k'6rym dal cha
rskterystykf praey worka pisy rozbudowie
przemvslu woienneoo mówiąc:

„W roku 1938 Pan Marszalek Ryds-Smi­
gły uzyskał poważna pożyczkę we Francji w
torowe* i materalach na rozbudową armii.
Rząd przyznał, saJ minister ekarbn znalazł i
r>os*awił do dv§posyc|i wolska większe środ­
ki. Konieczność wsmot*n<a sił obronnych
państwa znalazła zrozumienie w nrsęda'ą­
cych wówesas libaeh ustawodawczych i odt
dz«­:ek w całym narobiło.

X uzyskanych środków Pan •antałek w
nołowio r. 1936 zdecydował przede wtSTtt­
k<m przeznaczyć większe samy na ssvbką
dalsza rozhndn—e przemysłu w roionle środ­
kowym krain. Wychodząc t tego założ-ira. te
rozbudowa nrsemysln, tdo'n*go sWiekszyć
swoje moftt)wo*ci prodnkcvtne, na wypnd-k
wełny, |est tań«sym sposobem zanewn;cn a
obie środków obron", te un<esal»tn'a net w
•narzn»m słormin od zanranicv. te moblizu­
lac irodki na nVone krain, — dała równomie­
rnie nowe mot'lwo*ci pracy dla sserokleh
mas, to wyiwa'a siły potenrls'ne narodu, te
swirfcssa i wyrabia nowe sity fachowe i tech­
niczne, k'óre w równei mierse jak we«tko'o­
ny żołnierz będą potrzebne na wypadek woj­
ny.

Wyda'ąc rorkas dalmrei! rozbudowy prze­
myśla. Marszałek Rydz Śmigły dat dalsze wy
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I łyczne: by prace nad rozbudową byty prowa-1 jennego, którego poprzednie tempo rozbudo­
dzone w szybkim tempie 1 w lak e) kolejności, wy z powoda braku dostatecznych środków
by wybudowane pierwsze fabryki mogły pra-Jbyio znacznie wolniejsze i trudniejsze w re­
cować od rasa nie tylko na potrzeby bezpo­
średnio wolska, alo równiet by mogły swy­

mi wyrobami pomóo w dalszej rozbudowie
nowych zakładów, zmniejszając tym samym
kwoty, któro trzeba by byto zapłacić zagra­
•iCT.

Dlatego W pierwszym rzędzie zaczęliśmy
w tak zwanym obecne COP. od bodowy fa­
bryki obrabiarek, stalowni i potacsoneno ze
stalownią zakładu mechanicznego, fabryki
liln kńw lotniczych, fabryki płatowców meta­
lowych.

W ciąga tych awuch pracowitych dni
mam zaszczyt pokaeaó nanom senatorom i po­
słom w!a*nte to zakłady — bodowa ich bo­
wiem znajduje się łat w końcowym stadium
— niektóro tai t n'rh pracnla nełną parą na
aasee nałhardsief paląca potrzeby. ^_^______

Usytuowanie nowych fabryk loot pomyśl- i en*nm*m*s»n*usauuuuuunMeauuuuoeaa
no w ton «"o«ob, by nn:knąó sikedliweno sko-j alizacji. Sądzę, że będzie rzeczą pożyteczną,
nien:a zakładów w iednei mlel»cewo*ci, wo-1 gdy dzisiaj, z okazji wycieczki, poinformuj*
boe e<ąqtveb nostanów w lotn^twio. Ratnra- panów senatorów i posłów c długoletniej,
• żenią sekładów wysiana lednak znacznie trudnej i konsekwentnej pracy i wysiłkach
większych środków nit bodowa fabryk w|w4iska w dziedzinie rozbudowy przemysłu
włek»*yek ta*a«ta*h przede wszvsikm z ten obronnego. Praca wojska w tym dziale jest
new edu, ;* zaebndił potrz-ba bu*owy nowvh mało znana ogółowi Po raz ole-wszy mówi­
osiedli, odpowiednio nr»*dzonych ody* tylko łem o niej w końca lutego roku zeszłego
w ten snosóbmotna bedeie przesiedlić na no* podczas wycieczki do Centralnego Okręgu
we nretace don-tte w^s-kntnnTeh falowych, Przemysłowego panów senatorów i posłów.
reb«tników i debro sity techniczne. Intat o- i członków komisyj budżetowych i wolsko­
siedli iest berd*a n«w,h,. _ tadanla sn- j wych poprzedniego senatu i sejmn.
tem budowy fabryk dla celów obrony mon»o' W dalszym ciąga swego przemówienia
podiać się tv'ko państwo- Doniere kolo tych i D wiceminister zapoznał członków wyciecz­

Loku ponad tan

nowych o*rodków przemysłowych powitana i
•"* powstała prywatne tek'ady. przede wszy­

s'k;m te, które praeula bezno*r«dn'o na za­
mówienia wpt-kowe, lub są poddosławeam' fa­
brs-lr ł r»vy**łiir p^s^ts^-Arczych we«»Vowsrrh

O centralnym oWetfu orzemysłowym mó­
wi sł* głośno w społeczeństwie fu* drutfi rok
— iaWo o rew»'»cy|nvm nowym posp«ieeiu
gospodarczym W woi«ku nazywamy obecny
okres drugą fazą rozbudowy przemysłu wo­

Wielkie wygrane
padają stale w szczęśliwej kolekturzeKAFTALA

KATOWICE, ulica Dyrekcyina 2
Oddziały: Chorzów, Wolności 26 (3438>

Bielsko, Jagiellońska 1

Losy do I-ej klasy są jnż do nabycia
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celów i działalności rządu w Huszcie"
zajmuje rząd Czecho-Słowacji stanowi­
sko negatywne.

Min. Sidor dał wyraz swej wierze
w „odrodzenie przyjaźni Słowaków z Po­
lakami".

Ze stanowiska polskiego trzeba więc
stwierdzić, że u nas ta przyjaźń bynaj­
mniej nie potrzebuje się dopiero odra­
dzać. Bo u nas ani przez chwilę nie prze­
stawała działać. Życzyliśmy zawsze na­
rodowi słowackiemu jak najlepiej. Nie
smuciliśmy się. ale wręcz radowaliśmy
się realizacją aspiracji i dążeń tego na­

rodu. A jeśli w trakcie przemian * jakie
zachodziły w sytuacji tego narodu w ro­
ku zeszłym ta nasza szczera życzliwość
i przyjaźń nie zawsze znajdowała zrozu­
mienie w podnieconych wypadkami umy­

słach przywódców słowackich — to rów­
nież (jak i min. Sidor) wierzymy, że już
v\ niedługim czasie Słowacy uświadomią
sobie w całej pełni, że nie ma żadnej ko­
lizji interesów między Polakami a Sło­
wakami, przeciwnie wszystkie dane są
po temu, by przyjaźń polsko-słowacką
; nadal utrzymywać i pogłębiać.

N.M. I

ki z kolejnością wysiłków wojska nad roz­
budowa przemysłu wojennego, poczynając
od okresu 1919-1920 r., w których to latach
zdaniem p. generała „armia polska dokonała
największej improwizacji zaopatrzenia w hi­
storii wojen".

„Od tego okresu, mówił p. szef numini­
stracji armii, w którym nie byliśmy zapełni*
przygotowani di produkcji sprzęta wojen­
nego stopniowo wolsko zaczyna rozbudowy­

wać niezbędne dlań gałęz'e przemysłu i po
ześrodkowaniu wszystkich prac w tym kie­
runku w wydziale przemysłu wojennego. Od
r 1921 przystąpiło do racjonalnej organiza­
cji i bodowy podstawowych wytwórni prze­
myśla wojennego".

Przemówienie swoje II wiceminister spr.
wojskowych zilustrował mapami, za pomocą
których kolejno zapoznał słuchaczy z tymi
minimalnymi środkami przemysłowymi, ja­
kimi wojsko dysponowało w okresie lat 1919
i 1920 następnie — z rozmieszczeniem fa­
bryk i zakładów, pracującreb dla wojska do
czasu powstania centralnego okręgu prze­
mysłowego, wreszcie — z rozmieszczeniem
tychre zakładów w nowych granicach COP.

Kończąc swe przemówienie p. generał
powiedział:

„P oru szyłem zag adni enie związane i
przemysłem wojennym, nie tykając prac pro­
wadzonych w innych ośrodkach przemysło­
wych, jak Warszawa Itp.

Sprawę motoryzacji omówię w dniu ju­
trzejszym podczas zwiedzania zakładów
P. Z. Inz.

Pozostaje jeszcze do omówienia sprawa
•sil Mchowych — inżynierów — majstrów i
wykwalifikowanych robotników. Sprawa ta
jest wielką naszą troską i wymaga wielkich
wysiłków różnych resortów dla należytego
jei rozwiązania i postawienia.

Wycieczka powróciła do Warszawy dnia
31 stycznia br. o (Jodz 23.43, zaś następnego
dnia, tj. 1 lutego odbyło się zwiedzenie pań­
stwowych zakładów inżynierii.

Pogoda na czwartek
Rano chmurno i miejscami inieg. —

Umiarkowane wiatry z północnego-zacho­
dj i zachodu. Na zachodzie lekki, na wscho
ćzie umiarkowany mróz.
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SZCZAWNICKA „MAGDALENA"
UBWI nadmiar kwaiu w Solqdkn.
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BRUKSELA. S*l stacyjny H4tr:«r<łr1 wy">MWim ^ Q»1MKJ!, efu"t)ja<y tw kar* em «r
przmępuuu od ra'zu " pierwszego dnia do wić, iż miałem czas przebudowa* każde I mogły bfbyi «la'w7óne™drog'a bflliiT IjS ^f' Ctr°'J* °**'*4 *"
w.elkici debaty w sprawie Hiszpan., i zwią- [tdan.e tej mowy, ale pragnę, oświadczyć, ii mch rozmdw. podkreila jednak że pragnie I W C ZQ2 wyre* atał r, pr.womoen* i>e
zanych a tą wojną domową reperkusji mię- stanowczo uzyskałem wrażenie, iż me było Jsiyszeri nic tvlko słowa, które oznaczają ***** cn J«ln«* wjfcceia-njt, gdyż w Bełglj c^
czynarodowycK. to przemówienie człowieka, który przygo-1 pragnienia pokoju, g|| MM« będziemy i*'4" ^ wyr<*i *» **•' ••• H n*n»m

7-e strony przewódcy opozycji posła Att- towuje rzucen-e Europy w głębie nowego mogli przystąpić do tstatecznego porożu­
lee dwukrotni* czynione były próby pod łrXzysf J^^™.™'li\}f__\y°"'xe ?! Im'erVa musimy **WuŁ konkretne dowody

LONDYN. Izba gmin wznowiła weto mowa bardzo długa, która obejmowała ł niem n:e ma taki h spraw między naroda­
wtorek obrady po przerwie iw-ątecinej, znaczną dok ipraw. Ne chcę utrzymy­1 mi, nawet najpoważniejszych, które nie

tadaniom trefi opozycji, ale przy drugiej
próbie zaproponował aby wobec traktowa­
nia tej sprawy prW opozycję jako tak na­
bici, pierwszy d/i'*ń wznowionej sesji po­

niy został debacie w sprawie hiszpań­
skiej. 2 góry jednakAe można było liczyć
5ię z tym, że debata ta pozbawiona będzie
ze strony opozycji właściwego swego ostrza.
Istotnie, licznie zgromadzanych posłów o­
nz tłumnie przybyłą publvvnoś«S spotkał
7cwód, o ile chodzi o postawienie sprawy
przez posła Attlce.

Mowa jc$o była bardzo słaba i opierała
»:c na znanych frazesach o interwencji wło­
skiej w Hiszpanii. Chamberlain tedy miał
ułatwione zadanie, gdy w imieniu rządu
zareplikował na oskarżenie Labour Party.
Stwierdził on m. in., iż rząd francuski uzgo­
dnił z rządem hiszpańskim wyznaczeń e
nedaleko granicy obszaru, gdzie uchodźcy
mogliby być koncentrowani i o ile uda się
uzyskać od rządu hiszpańskiego zapewni*­
n e, że obszar ten nie będzie użyty dla ce­
lów wojskowych, to możliwe bęizie rów­
KCŻ uzyskanie zapewrrenia od gen. Franco,
żt obszar ten nie będzie atakowany. Pre­
mier oświadczył, że rząd brytyjski obstaje
przy swojej polityce nieinterwencji

ftaprzód los
CL polem xłola Irzcsl
Droca do toiactwa prowadzi przez los z ko ektury
BRACIA 5AFIER, która uszczęśliwia tysiące graczy,
zapewniając im dobrobyt na całe życie. ­ Pam:ątaic:e

adres:

BRACIA SAFIER. KRAKÓW. Rynek Główny 6.

Kursy języka francuskiego
fallllBCt Frinciliel

Wpisy na nowy kurs dla początkujących,
Istniejąc* dl*

cj ucb:
dla dile< pr«jrimu)« l«k­

KATOWICK - I.Wum Zeńnkle. ulira Im Mija « ­
rndrirnnl* od 18—lt>-t*J. i wyjątkiem Środy
I auboljf

CHORZÓW - «,k„l. mi. al Kio|.«n«, • pool*dil»tki
I c«w»rtkl od 17-JO­te)

RYUN1K - Olmn.ijum P«ń«wow». al nimn.łjaln*.
w* »torkt i rutki od godi. lT-?0.
OrtATA MIF.RI& IHA 1 ZŁOTYCH.

Nie są przewidziane rozmowy
angielsko-niemeckie

DEKORACJA WŁOCHÓW ORDEREM
..POLSKI ODRODZONEJ".

RZYM W mb wtfl*** «,n»bc«a<łor R P przy
Kw rywJf dr W>ti«wa • Dmo*?*w<"k: wydał
in aótr.t m CK*C n>nstra Iw 07 nsredewej
A!f«T*«*rc ora* jego nejb! 4*zjrch wspó'T>riecw­
nfców Pncd *nad«fl«<m ssmsaajdctnj wre?iył
tn n Ałfei* łłJTiznt orórra _Po'j'k. O&rtóio­
• o*]" I-ej tp'.ł<iy Ponttfco msyim • orderu -Pc4aki
OdrcaTonej" 11.ej ksasy otrrymnl m | Rc«0 1
dywattar Cno:. Otf»re<j «« wspó^racowti :y
m n Alf w 'tfn ołrirroal: ordery . Pcł«'k 06ro­
d-zwieo" Maty III ej IV.ej i V *j WręeiaJac «­
tyiyn a mnatrewi Alf «r\ a*ne>s«a<KT wy\j!o»i
ek()4 tiM\<*K owt pyKicróm m t. na ktor« c<;p:w •­rfitł m n A'f«rt. W inidinn wł«li ru.Jł.t»­
<fa«ł <łz<on«xn« pdscy.

NOWE WSTRZĄSY ZIEM! W CHILE.
8ANTIAG0 DE CHILE R:utrM:i«o t« pew

nego lrupja, k'6ry jprkulcwał na mes A, nn«f»
M« •\i*:..nc rwj chl&sie.

D neszą tu o wuKwomej (h "słełłwyiei wwlka­,v.,v , nów ChiJ.łi ; Anft>?o Zcmi pc<fl«ga oięrtym
LONDYN. Jeszcze przed rozpoczęciem I szymi obydwoma narodami. Pragnę skorzy­ NV4:irzas<.m « m «»iiań:y ij-ją w atan.e ewlego

nie się ferii świątecznych izby gmin pos. Hen- siać z lei okazji, aby zapewnij, że te tamę Harf.
uważa w chw-l: obecnej za stosowne doko- d«raoa a Labour Party wystosował pod adre-1 uczucia ożywiają zarówno rząd jak i naród
rac w tej polityce ukichkolwiek zmian. ••m ^l!™},

ąrf_l
iniTV*]mc[*> «* «««»j«"onę,brytyjaki

W chwili obecnej radne rokowania mię­
dzy rządami brytyfskim I niemieckim nie są
zamierzone Z zadowoleniem natomiast no­

Obecna sytuacja-w H:«panii n,e nanowi ^RgfiJ*, ^'^^jjfft:
t.iebczpiccrenst- .a dla poko,u Europy, alt mMw brTtT,sko,.niemi;ckich. ""•
gcyby ^ Brytania rzuciła swą politykę n:e­ Interpelacja ta znalazła się na porządku .
interwencji i przeszła do interwencji na ko- dziennym we wtorek I okazała się istotnie' ,a',• F wro*n,«»V»:h sprawach handlowych
ryyść rządu hiszpańskiego w znaczni«jszych.oa caasie.
tczmiarach, to wów^za* sytuacja hiszpań­ Premier odpowiedział na nią jak nastę­
ska stalą by się niebezpieczeństwem dla po- P"r*' , ,
ko,u europejskiego. W toku rozmów w I J* aatyafakcją przyjmuję do wiadomośćo' 1. 1• 1 1ji.1 te ustępy mowy kanclerza Hitlera, w którei
Rzym.eMussol.ni wyraził pogląd, .z absur- WTrMi|%B ^Łhllill pogłębienia wzajem­
dem |est nazywanie człowieka sprawuiącego ne<0 MulaBi, j współdziałania między na­władzę nad 8i terytorium Hiszpanii, bun-i
townikiem. ale powody, dla których rząd
biytyjski odmówił i odmawia udzielenia
gen. Franco praw kombatanta, leżą w innej
piaszczyinic, a mianowicie powód jest ten,
<2 tocząca się w His7panii woina nie K«
tylko wojną domową, lecz skomplikowaną
w skutkach interwencją obcych mocarstw
po jednej, czy po drugiej stronie.

Przechodząc przy końcu swego przemó­
wienia do mowy kanclerza Hitlera, premier
Chamberlain oświadczył ;o następuje: |

„Dowodem wysoce przesadzonych obaw
we wszelkiego rodzaiu proroctwach, ogła­
szanych w niektórych dziennikach, były
p-?ewidywania. co kanclerz Hitler powie
w swoim wczorajszym przemówieniu. Była

Telefonem z Warszawy
POWRÓT POSŁÓW Z COP-u

WARSZAWA. Posłowie i senatorowie i
należący do komisji budżetowej obu Izb
powrócili wczoraj rano z wycieczki do
COP-u po czym od razu udali się na zwie- j
d7enie zakładów przemysłowych leżących
w pobliżu Warszawy. Wycieczka ta jest — ,
jak wiadomo — wstępem do budżetu Mi­
nisterstwa Spraw Wojskowych, który roz­
patrywany będzie w najbliższy piątek.

DWUDZIESTOLECIE SEJMU R. P .
WARSZAWA. 9 lutego br. mija 20 lat

od pierwszego posiedzenia Sejmu R P. —
Rocznica ta uczczona zostanie w parlamen­
cie uroczystym posiedzeniem Sejmu i Sena­
tu które odbędzie się w dniu 10 lutego. Na
pes edzemu marszałkowie Sejmu i Senatu
wygłoszą przemówienia reasumujące 20-le­
tni dorobek prac parlamentarnych Dnia
9 lutego Klub Sprawozdawców Parlamen­
t;rnych wydaje bankiet, na który zaproszo­
ne zostały prezydia wszystkich sejmów R.
P., począwszy od sejmu pierwszego. .

toczyły się ostatnio rozmowy miedzy prred­
stawicielami przemysłu W. Brytanii i Nie­
miec"

Na dodatkowe zapytanie czy w na:bl'ź­
szei przyszłości zanrerzone sq >akieko!wiek
rckowania między rządem brytyjskim a nie­
meckim. premier odpowiedzią' przecząco

Plac
około 9 ba w lvr»)d<>wie 4<> k'm. od Warsza­
wy ptzy irrenaeh kote|uw\ch dosorzedania
/elołrenla i>od .Teren p zrmysk>wv* do P A T
w ty laaęi I. nlca KióewK' ni b. M4IS

zaasauBa^nuBaussuuBauBauaauBSBsauBBBaasMsaM

W dniu 30 stycznia !9J9 r. zman po któik e) chutobie

ś.p. Bula Klemens
T. Szop enle, w wieku lat 83.

W Zmarłym nafmy dłucotetn'ei;o członka Rady gm'nnfj, który oddał zawsze bez­
interesownie swe usMigi dla tut. i^miny.

Poi;r/eb odbtdz e sie w p ą ek, dnia 3 lutego b. r. o godzinie 9-tej z domu żałoby
w Szopienicach, pizy ulicy 3 Mj.a 23

Zarząd i Rada Gminna w Szopienicach

KONFERENCJA PAŃSTW
BAŁTYCKICH.

KOWNO Na dzsejszą lrf«f«ren;ję m'ai­
atirow spraw ssgrran cwijch p:ń»tw bałtycfc ­;b
przyhyły w din u w<rzoraJs?rrn df!^ra«j«: esteń.
?ka i łctewska. w ta«ł« ng *wnrc« przei l*ew­
ak'a§t m n stra apraw U$T Urtełysa N« m*
!« (k!e.g;i"j e*;cń5kej sto: m:n s-praw t-iffr Ssi»
leir, lele-wskej m n »t««r rpr. zacr . Mi»nt*r*, li­
tewek ej za* m n aipr. za«r. Urbaizj-s .

W dtvu 31 «vcznU 1 M9 r. im*fl w 3i ro<u tye>ę dozorca mdieilalów wybuchowych
naszych izybów Jankowlce w Bogusijw cach puwiat R.bnlk

ś.p. Józef Motyka
Sp. Zmarły • racuwal w naszym pizedslęb oistwle pizesziu 20 lat. Tiac my

sumiennego i oddanego piacown ka.
Cześć Jego pamięci!

Nim

Dyrekcja KoraJA Ks. Ccnrerrmzrcka Swle.tochłcwlce

I
I

W sr.botę, dn a 4 lWetjo 1939 mira
jeko w 20 la rojące T« nu, o<i1>e<tz e
sę w Kcś: tit GłrtiMiwym w Ka­
tcw eseh, o goóme 9 rano MSZA
ŻAŁOBNA z* spjkój diiiiy naszego

śp. Michała Knryłowicza
Ge^nera^ Brygady WP.

Janina z Kurylewiczów Rawska
Bogusław Kurylowicz.

(268)

Wszystkim tym którzy złożyli współczucie i odprowadził' na weczny spoczynek

sp. Komisarza
a w szrzegrilnMci Przewleleb rmi Duchowieństwu, p. Wojewodzie, Oiównemu Komendon­
towl >oi c\< Wojew.,

uT/.denitiwi miasta tatowie, "izedsawrieiiiwi s
ejmu Slą<.k eg >.

p. Staroście Luhilniecklrmu. np. Oiiceiom I podo Iceiom Hollc)> Wojewód^K e), Zwlązkum
Powstiń ó*, P. O. W . I Kolejarzy. Rod<tnle Policyjnej I wszystsk m uczesin kom pogizebu
składamy nlmejszem serdeczne podziękowanie.

Rodzina Pa|ąk
779

W brodę, on a 1 krtego 1930 roku
zmiairt w Katów cach w 63 rdui życ a,
nasz oje ec, teść i da «<kk

SB. Wa ciech Abeftr Uwi
mistrz stolarski.

O powyższym nw«<li»a w swut.
km pcgrąiit.«* rc<fa na

Kasparek
Łomoth
Powroźnik
Niskiewicz
NawroU

EBcnpoirtaeJa *wlck oofocdr-e slą w
Katów.- ach a k<eo ey Sz>p iass Mfj.
ał «go P"y ud R»if bór«ik ej na o.rv*n­
ta>r» rzjrm Hcatci dk. przy ul Frencu
s(k ej w K4>O tfl. dn.a 4 K»teg0 1W9 r.
o gfda n « 14,30.

WS7T8CT PAMIĘTAJMI. 2B ' UNDU SZ
OBRONY NABODOWrj MA KONTO PKO

MA 370.000
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Kanclerska mowa
(J. W.) Powtarzających się co pewien' warunków. Nad koniecznościami nie

okres czasu wielkich przemówień kan- przechodzi do porządku. Gdzie nie znaj­
clerza Hitlera oczekuje świat z dużym dzie odrazu punktów stycznych dla kola­
zainteresowaniem. Mowy kanclerza nale-[ boracji, tam stara się je... wytworzyć,
ią do tych coraz rzadszych wynurzeń po- podsunąć.

Takimi punktami stycznymi dla poli­
tyk zagraniczr.ych Rzeszy i szeregu
państw europejskich, a między nimi tak­
ie Polski, wydobytymi świeżo na światło
ćzienne, mogą być dwa zagadnienia:
sprawa kolonij i sprawa rozwiązania pro­
blemu żydowskiego w płaszczyźnie mię­

żą do tych coraz rzadszych wynurzi

l\ % tfwgf"

3 ŚRODA V W**

NASZ MNIE3 WkOSÓW

BO NIE PIĘTNUJESZ ICH"""MIA
lityków, z których można się czegoś do­
wiedzieć, przynajmniej codo zamierzeń I szczególnie w 'Europie!

wanych. Toteż musi się żywo intereso­
wać rozwojem wypadków pod tym wzglę­
dem w najbliższym okresie Jest oczywi­
ście poza dyskusją, że — jak zwykle —
będzie miała sytuację trudną — będzie
musiała zachować wszystkie elementy,
wynikające z jej niezawisłej polityki.

Z mocniejszych akcentów mowy kan­
clerskiej podkreślić należy wreszcie je­
szcze jeden, powracający zresztą od sze­
regu przemówień kanclerza. Jest nim
akcent położony na sprawach religijnych,

dzynarod ow ej. o"pierwszej mówiono już stosunku między kościołami, zwłaszcza
wyżej jako o najmocniejszym akcencie Kościołem Katolickim, a Rzeszą. Mimo
mowy kanclerskiej. Otóż wydaje się. że ^••^•^^••^••••••••••••••••••••i^^^
jednym z dalszych najmocniejszych ak­
centów mowy jest postawienie sprawy
żydowskiej jako problemu o międzynaro­
dowym znaczenia.

Dwa podkreślone podstawowe pro­
blemy: sprawa kolonij i sprawa emigra­
cji żydowskiej to są właśnie te momenty
które orientacji polityki niemieckiej w
najbliższym etapie zjednywać będą sym­
patie w szeregu państw europejskich
sprawami tymi naiżywiei zainteresowa­
nych. Można ubolewać, że demokracje
zachodnio-europejskie nie nięły rozwią­
zania tych zagadnień w swoje ręce, ma­
jąc po temu tak wielkie możliwości, ale
niepodobna się łudzić, że jeszcze to uczy­

nią. Jest to między innymi najlepszym i
najwym ow niej szy m wyr az em słabnącej
ak tywności dem okra cyj zachodnio- euro­

pejskich na terenie międzynarodowym, a

ostrych zwrotów, zawierających nawet
pogróżkę, należy ten ustęp mowy Hitlera
uważać za pojednawczy Walka religijna
w Niemczech stała się widocznie wyczer­
pującą i nieznośną dla reżimu Stąd kate­
goryczne stwierdzenie, że hitleryzm nie
zamierza się mieszać do wewnętrznych
spraw wyznań.

Poza „mocniejszymi akcentami", poza­
ustępami typowo nastrojowymi, zawiera­
ła mowa kanclerska jeszcze pewne zwro­
ty oficjalne o rzeczach które były już
kiedyś poruszone, nie uległy zmianie a
które z uwagi na wytworzone okoliczno­
ści należało jeszcze przywieść na pamięć.
Do dziedziny tych zwrotów oficjalnych
zaliczyłbym ciepły zresztą ustęp o sto­
sunkach polsko-niemieckich. jako waż­
nym elemencie pokoju europejskiego.

i tendencyj jednego z najpotężniejszych
państw w Europie. Hitler przemawiający W sprawie kolonij i w sprawie emi­
panaiw w europie, nu.er przemawiający .. ź dowskiej naJcź polska do kra.
do ludu _ jest szczery, nieraz brutalnie; fAw'V„... Jn.;,. „..„ .„.
szczery. Niewiele pozostawia miejsca dla
rozmiłowanych w zgadywaniu: „co też on
miał na myśli, jakie mogą być jego ukry­

te intencje"?
Przyzwyczailiśmy się do tego. że ka­

żda z mów kanclerza III Rzeszy przynosi
jakiś mocniejszy akcent, jakiś szlagier,
który z kolei dominuje w polityce nie­
mieckiej najbliższego etapu. Zadajmy so­
bie przeto pytanie, co stanowi ten moc­
niejszy akcent ostatniej mowy. Jest ich
właściwie kilka. Poniedziałkowa mowa
należy do najbardziej żywiołowych i ob­
fitych w materiał.

Z mocniejszych akcentów wybija się
na czoło niewątpliwie żądanie kolonif.

jów najbardziej bezpośrednie zaintereso­

ubiła mrifetitft
Jwego szczęścia.

Ona może ziścić wszystkie
Twe marzenia o radości życia
jeśli nabedzies2 los 44 Loteriiw znanej ze szczęściakolekturze

.Ufolmiskii
Centrala: Warszawa, Nowy-Świat 19
Oddziały w Warszawie. Wilnie i Krakowie Zamówienia
zamiejscowe załatwiamy odwrotnie Komo PKO 7192

Ciągnienie I klasy rozpoczyna ai« 23 luleoo r. b.

Nowe ustawy
i dziedziny obrony Państwa

Rada Ministrów na posiedzeniu w dniu
i24 styczna r. b uchwaliła trzy projekty
ustaw z dziedziny obrony Państwa, które
•eszcze w czasie bieżące' sesji zostaną przed­

„ łożone Izbom Ustawodawczym. Są to mia­
Żądanie to nie pojawia ?ię po raz pierw- j nowicie:
szy w ustach kanclerza. Żywiołowość je­ 1) proiekt ustawy o wycofywaniu urzę­
dnak i stanowczość, z jaką zostało posta-1 dów. ludności i mienia z zagrożonych obsza­
wione tym razem, wskazuje, że znalazło, rów Państwa,

...
się w ośrodka polityki niemieckiej naj-i , 2).Pro

uek* "«"wy o komun kacjach w
bliższego etapu. Cb -rakt.,^ p0WSzechnym 0bo­
przy tym ten wielk. wysiłek włożony wiązku *w;adczcn rzeczowvch
przez Hitlera w gospodarczą argumenta

położone w pobliżu armii openrących. lecz I żądań władz wojskowych, wówczas władze
i inne obszary państwa mogą być zagrożone , wojskowe upoważnione są do bezpośrednie­
i może za ść potrzeba przeprowadzeni ewa- g . . wkroczena Ponadto proiekt zawiera
kuacji na tych obszarach Proiekt wypełnia | przepisy o och/onie bezpiscz.ństwa i tajem­
wspomnianą luk< i zawiera przepisy regu-tnicy państwowej w dziedzinie komunikacyj,

przez Hitlera w gospodarczą argumenta-1 Pie , nich zawicra normy nc kacii lotni
cję niemieckich postulatów kolonialnych dotyczące ewakuacji na wypadek wony. mo - regulują
i kontrargumentację wobec obiegowych biliTacji lub stanu zagrożenia Państwa * wład^an

luiące całość zagadnień ewakuacyjnych
Pro:ekt ustawy c komunikatach w służ­

bie obrony Państwa komasuje obecnie prze­
pisy czterech dotychczas obowiązujących
ust aw

Ponadt o pro:ekt zawiera przepisy (rów­
nież na wypadek woiny mobilizacji lub sta­
nu zagrożenia 1'aństwa) dotyczące komunt­

czei i morskiej Przepisy oroiektu
współprace władz wo;skowych

zag roże nia Państw a jz władcami komunikacyi iządowych oraz
na Zachodzie Europy motywów przeciw-1 Wprawdzie rozporządzenie Prezydenta: z zarządami przeds;ębiorstw komunikacyi­
stawienia się żądaniom. Rzeczypospolitej z 16 stycznia 1928 r o sta-[nvch samorządowych i prywatnych w spra­

Sprawa kolonij W ośrodku niemiec­ nie wo:
en nym omawia sprawy ewakuacji [wach przygotowania komunikacyj na wypa­

kfej polityki zagranicznej Rzeszy oznacza urzędów, lecz zacieśnia tę kwestię tylko do
zwrócenie głównej uwagi i zaintereso­,

obfzaru ?h*l?A*°. ,łancm w0'cnn,Ym Is»n'c e
. . .?•.. ii

i? u zatem luka. gdyż nie ma norm. które by re­
wań w najbliższym okresie ku Europie gulował "

w ewakuaci, „rzędów i mie­
Zachodniej. Stąd ak wiele mieisca zna­, nia panstwowego z obszaru nie objętego sta­
lazło w mowie Hitlera omówienie stosun­ ncm wojennym.
ku i pretensyj do wielkich demokracyj Oczywiście nowoczesne metody prowa­
zachodnio-europejskich, tak wiele miej- dzemia wojny,
sca poświęcono polemice z tymi demo- [ k»ża. pamiętać
-•racjami. I w tej płaszczyźnie zjawia się : aMMm
drugi najmocniejszy akcent mowy Hitle-1
ra: bezwzględne opowiedzenie się z góry
po stronie Italii na wypadek jej konfliktu
i demokracjami zachodnio-europejskimi.
• Oby się nikt na świecie nie łudził

dek wo:
ny.

Na;istotn;e'szą część pro;ektu stanowią
przepisy, dotyczące całkow;tego podporząd­
kowani w czasie woiny. mobilizacji lub sta­
nu zagrożen;a Państwa wszystkich przedsię­
biorstw komun kacvinvch władzom państwo­
wym, przy czym władze obowiązane są czy­

zwłaszcza rozwói lotnictwa, i nić zadość żądai iom władz wojskowych Ję­
tym, iż nie tylko obszary, żeli sprawność komunikacyj nie zaspakaja

Oficerska Służba Społeczna Akademików
Jak donosi P. A. T ., dnia 31 bm odbyło, rżenie ośrodka do zwalczania obcej propa­

mówił Hitler dosłownie — co do decyzji, się w Audytorium Maximum U. J P wielkie gandy i szerzenia imienia Polski, c) nasta­
którą narodowo-socjalistyczne Niemcy \ zebranie młodzieży akademickiei, aa którym wienie polskiej myśli na potrzeby kraju, za­
powzięły wobec tego przyjaciela Może uchwalono powołać Oficerską Służbę Spo-1 równo w czasie pokoju, jak i w czasie womy,
przynieść tylko korzyść pokojowi, jeżeli, ^«ną Akademików. Celem służby jest I d) wyrobienie dzielnego obywatela - Po­­i"«._.«_._ '— . IIA» •Lł-JuLuJj i» „Wszystko dla wielkiej Polski przez: a |laka, mogącego w każdej chwili sprostać nal­
n.e będzie codo tego wątpliwości ze rnchoin;euie t p„T,pM.bi .j,cego I cięższymzadaniom, jakie może przynieść
wojna przeciwko dzisiejsze) Italii bez młodrież po]ską poprzez współpracę z ar- niepewne jutro.
Hzględu na to, z jakich rozpoczęta powo-imSą do prxylł|ych wielkich zadań, b) stwo­
dów. postawi Niemcy u boku swego przy­

jaciela."
Dla bacznego obserwatora ost atnich

posunięć Rzeszy w polityce zagranicznej
nie stanowi już niespodzianki, że zainte­
resowania Niemiec w najbliższym etapie
zwrócą -się na Zachód europejski. Być
może. że zostały tam przeciągnięte tro­ , L0!™™' .W &F*i¥ pJJSEfclSfSŁS ftfcj".u„ .i _• .-" __Tr:___^^;„^ cję w izbie gmin, mimster ko..ni Macdonald ca okrągłego stolo,
Cha wbrew pierwotnym zam ie rzeni om J , . « |or|B(ll||. roipoCł«c,e f0,mów oficjalne rozmowy z
przez nową aktywność Italii Wytrawnie .„'ramach konierencji palestyńskiej wyzna­
przez Hitlera prowadzona polityka za- Cfone jest am wtorek, 7 lutego.
paniczna Rzeszy posiada właśnie wielką, z wyjaśnienia ministra nie wynikło wy­

dolność akomodacji do wytworzonych raźnie, czy koaierencja palestyńska otwarta

możności zmilitaryzowana personelu ko­
munikacyj na wypadek woiny, mobilizacji
lub stanu zagrożenia Państwa przez powo­
łanie personelu tego do wojskowej służby
komunikacji, w Loncu pro ent zawiera prze­
pisy karna.

Trzeci wreszcie z uchwalonych przez
Radę M;nistrów projektów wojskowych tast
to proiekt ustawy o powszechnym obowiąz­
ku św adczen rzeczowych Proiekt ten ma
zastąpić dotychczas obowiązu'ące rozporzą­
dztnie Prezydenta Rzeczypospolitej z 1934 r.
o rzeczowych świadczen;acn wojennych Już
sama różnica w tytułach t>ch aktów usta­
wodawczych wskazuje, że proiekt nie ogra­
n.cza się tylko do czasu woiny lecz odnosi
się równei d: przygotowania w czasie po­
ko-u świadczeń potrzebnych Państwu na wy­
padek wojny.

Trzy te pro:ekty stanowią jakby zespól
aktów ustawodawczych, na.eżycie ze sobą
s harm oniz ow any ch. porządkujący stan pra w­
ny w dziedzinie obrony Państwa nie tylko
na wypadek wojny, mobilizacji i stanu za­
grożenia Państwa, lecz również uwzględnia­
jący w wysokim stopniu okres pokojowy,
polegający na przygotowaniu na ewentual­
ność wojny.

Arabowie nie chcą konferować
przy jednym stole z Żydami

lutego formalnie, jako konferea­
esy też rozpoczną się

rozmowy z poszczególnymi grapa­
mi delegatów bez zasiadania od raza do
wspólnego stołu. Jak wiadomo, Arabowie
palestyńscy odmawiają rokowań przy jednym
wspólnym stole I Żydami.
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Dzień peliiycgny w #fg#efje ppasv
PO MOVIE KANCLERZA HITLERA

(Ul* praaa podaje oi'łitrn* streszczenie prze
mów Mil kanclerza Hitler* w Re chiUfu N ektó­
te p sma zameszczają Jus własne komentarze.

„Czas" pisie:
„Gseac draga mowy Adolfa Hillaia po.

awiąeoaa kyia eaazakteryatyee obecne| aytue­
o| , om aaaaa eaa Trseciej Raaaay aa nejblia
aaą prsyssJosc ej eaąecl ennacjacji kaaeleraa
oczekiwał cały lwiąt a wielkim aapitatsaa.
Napięcie ta byłe areaaaalaia. Wtayaay III«I
li aoklo bowiem sprawa, te pomiaie medycka
•yok eakeweów a aa. z ., dynamizm aiemieoki
kynajmaiej me osłabł, waayiey wiediieli, te
nalrły się llcaye a aalaaą ekipsasją Raaaay.
laekodalla jedynie pytaala, w jakiż* kiaiaaka
ekspansja la soetaale awraooaa — aa weckod,
ciy aa sachod, ka L iw. wielkiei Ukrainie,
c«v teł ka koloniom.

Odpowiada aa powytiaa pytaala motna
kyłe ptaewiaaiee. Zarewno gleay praay nie­
mieckiej a oetatnick kilka tygodni, jak rów­
•iat poaaniąeia dyplomatycaca Raeaay, jakie
w oetatnick csasaok miały miejsce, wtkaiy­
waty wyraZnie, ta w te| eealci Europy Niem­
cy aia ro.iił prsyaajmmel aa taaia zaaayck
imperiallityeaayck zamiarów. Riekome lek
pl.iny, dotycsa.ee Ukrainy, oknely się pro|ek­
tami cayite leoretycinymi którym praaa ia­
cbodnio-enropejska akyt wielką I ataaoweao
abyt pnedwcaeeaą arobiia reklamą.

Na pytanie, cirgo w raka bietącym sazą­
dają narodowo-eocjeliitycine Niemcy, kaao­
lara Hitler dal edpowiedl aapełaia wyzaaaąi
Riaeaa wyetąpi pod adresem Francji i Aa­
•lii a tądaaiani awrota „zrabowanych koo­
nn". Kanclerz wyraill nadzieje., ta jeet ta po*
aralat, który da aią aalatwid w drodze poko­
Jowel'.
Na postulaty kolonialne, jako dom nantę prze­

mów en.a kanclerza H.Uera zwraca róan et uwa­
gą ..Warsa Dziennik Narodowy" Pismo
«Joda;e jednak. Ze

„Oele koloalalae aia wycsarpają jednak aa­
dat polityki niemieckiej. Kanciarz wapomaiał
a okładzie antykomlateraowekim, o stos aa­
kaeh a Japonią, o Caachoalowaoji i Wągrach.
tącaąe sprawą tycb państw aa sprawą powyż­
szego okłada. Przekładając to na łąayb poli­
tyki praktycznej, aalety stwierdzić, ta Niam­

kaaolers m Raaaay aaatakowal tak silnie I o­
aeial, pe raa pierwszy wprowadził da swej po­
lemiki a „ksIetmP argamanty, którymi dotąd
popisywał slą Ooekkela (aaeaarpnląta a inaoo- i
aisowsaych „procesów obyczajowych"), 1 pol

raa plerwsay raaotl aawet grefbą roadslała
Kotoiała ed padstwa Wydała ale, ta ta aaąM
mowy bądala miała swo|e aaatąpatwa. Stawia
kowiaza pad znakiem zapytania prawne sto
sanki tąeaąoo padstwo aa Stolicą Apostolską"

Projekt Pawilonu Polskiego na Wystawie Światowej r Nowym Jorku. Nad amnchem
pawilonu wyrasta witku o wysokości Ul stóp. zbudowana s mstalu. Styl pawilonu łączy

w sobie architekturę współczesną r pięknem dawnej sz tuki.

Najbardziej pokojowa
mowa Hitlera

BERLIN. W ocanla dyplomatycznych kól
Berlina mowa, wygłoszona priti kanclarta
Hitlera, jeat jadną a najbardziej pokojowych
lago enuncjacyj Pragnienie i wiara ntray.
ma aia pokoju w Europie, . owracały prawią
w każdym ustępie jcfjo mowy, a nawał nray
poruszenia kwestii tak żywotnych d'a Rze­
szy, fak domaganie się zwrotu kolonii, kan­
ciers zapewnił nafnrociyśclei, łe do resty
tucji tef dążyć będzie tylko droga, pokojową.

W kolach dyplomatycznych gwrócono
dużą uwagą aa naciek i szeserość, s jakimi
kancl erz por uszył zagadnienie gospod a r en
Rzeszy. Nie ukrywał on przed słuc-taczazni
ciężkiej sytuacji, w jakiej znaiduja sią Rze­
sza. Na tym tle odnoszą w kołach tych wra­
żenię, że w najbliższym okresie czasu starać
się będzie Rserna dążyć lo osiągnięcia pew­
nej statyki, i której wyprowadzić by ją mo­
gły tylko nieprzewidziane komplikacje n.
zachodzie, bądi też nieprzeiwyciężalne tru­
dności gospodarcza.

Reasumując, w kołach dyplomatycznych
Berlina ocenia ą mowę kanclerza jako silną
manifestacją za pokojem i chęcią stworze­
nia platformy wzajemnego ganiania i współ
piacy w Europie.

ZGON OBROŃCY PRZEMYŚLA
BUDAPESZT W Bn>3tpe*ze« rma<ri fen

ToetMsy wsław'my Owzwajj PrzettiTAla, RCCwtai
Mamai prze* Rc-sjae w rtku 1915. Zmarły je.

nerał KtMft lat 7».

Inkwizycyjne metody władz czerwonych
w Hiszpanii

RZYM. Agencja Stefani donosi z Bur-'ganizacji utworzonej według wskarówek hyly w lukonowej willi .Tamarita" na pro­
: Wśród więźniów uwolnoi-ych przez . It .daleoo Pneto której nadaniem było tłu- menadzie Bonanova. Oddziały dzielnicowe

cy aadal będą aktywne w trodkowaj i wschód- \>or>ka gen. Franco w Barcelonie znajdują m:enie terorem wszelkie; dz:alainosci anty- mieściły się m. in. w budyku seminarium,
_L52X!*ssi ** *'•'*'• pU"y WMko^t!*" się liczni zakładnicy, uwięzieni przez woj­ , rządowe) Na czele tej organizacji nazywa- w którym urządzono prawdziwą salę tor­
eoropejskie Rzeszy nie przestaną w najblii- 7* , •• i • i>•ci7* i n xvr wniit i r L }J
szym czasie zajmować awagi jaj kierowm­

ska r?^a<>wc icdynie : wyłącznie w celu wy­ rf, w skrócie 5 I. M stal gen I'ovas w tur. Wśród iunkcionar.uszów tego oudzia­
czyck mętów stano. Jeat to tym pewniejaae, v.arcia presji na rodziny zakładu ków, za- rzeczywistości org?ni/aC|a która miała być hi znajdował się m. in. znany b. bokser Gi­
ta w obecaef zaowie kaaeleraa aia aaalaaia rr.ieszkiły.h na terenach będących pod wla- if­.żbą infonnacviną woiskową ni- była ni- rones . SIM zajmował się organizacją obo­
miejsca ani kwaatia wspólnej granicy wag ez­aaa^o"rUial earawi7a^'"*,aJa"iCT "'"żHall Cz,icn Fr,nco­ I "V"1 i"nY™' '^ **>« jalnym oddziałem po- zów koncentracyinych, w których więzie­r* '" Obecnie zostały ustalone szczegóły tr-lletf polityczi.et. Biura "ifM zainstalowane n byli zakładnicy Jak przypuszczają, ofia­

rą SIM padło około 70 000 ludzi.
' Policja władz gen. Franco wykryła w

nreszkaniu zajmowanym ostatnio przez
Negnna w Barcelonie, skrytkę pancerną
wmurowaną w ścian'e, w której znajdowa­
ła się większa ilość­ biżuterii i monet zło­
tych. W ostatn;ej chwili przed wkrocze­
0 cm wojsk gen. Franco, do nreszkania te­

moato akraiaakiete aa Basi Podkarpackiej".
„Głos Narodu" podkreśla gwałtowny atak

kanclerra H llera na kość 61 i duchów ertalwo
„Wystąpienie Hitlera przeciw Eotoiofowi

aaałagaja na awagą. Po taa pierwszy kowiaza

Kobieta pokonała fale
Kolorado

Palące zagadnienie Europy
PRAGA Dzisiejszy numer ..Narodni Po-|nacre'na podstawę

\c blisko ministrfc bez lejki Ha- mów sro'ecznych zi
uregulowania prob'e­

llitika". stoiąc blisko ministrfc bez te'<i Ha- mów spo'ecznych zasady etyki chrześcrań­
|ve'ki. męża zaufania prezydenta Hacha i I sk ej. me może kwestii żydowskiei rozwią­
przewodniczącego specia ne: komsii min;­, zac na podstawach teorii rasizmu co ieHnak­
steria'n«j.do spraw żydowskich, podaje za- ze nie oznacz, byna mn ei ze zarządzenia & '0«tih wezwań, robotn:cy. którym po­
rys podstaw, na Jakich ureńuWany zosta- rządu czesnego przeć w Żydom w skutkach Ifcono wydobyć kasę z muru. gdvz klucze

Inie prob'em żydowski w Czechach i na Mo- swych będą mmei dotkliwe | posiadał przy sob:e nieobecny w mieście
Pierwszą kobietą, która pokonała rswach Dziennik stwierdza na wstępie ie | Uregulowanie spraw\ żydowskiej, we- Negrin. Skrytka pancerna była jeinak tak

niebezpieczne fale rzeki Kolorado w Pół- sprawa żydowska na'eży dziś do na bardziej d'ug dz;enn ka pó dzie w trzech kierunkach: mocno osadzona w murze, że nim robotnt­
nocnej Ameryce jest Francuzka de Col- palących zagadneń w Europie Antysemi- 11) wysied'enia em tjranlów przy czym pan-|
mont. Pani de Colmont. inicjatorka wy­ *V2mn'«iesł !«dnak następstwem teorii ra- siwo postara sę d't nich . przydział dewiz. I
prawy na wątłej łódce wszerz niebez- !,0VJVCił' » ^łow- .ei przyczyny iego^ należyj2) rewizji obywate'stwa i wreszcie 3) prze­
piecznej rzeki, nakłoniła do wzięcia.
w niej udziału swego męża i jego kolegę.
Wyprawa powiodła się zna komici e,
a dzienniki zamieszczają duże podobizny
p de Colmont. nie mniejsze od fotografii
pilotów, którym udały się szalone rekor­
dy szybkości lotu i zdobywców oceanów.

Klub rozwiedzionych żon
W Pensylwanii założono klub rozw edlio­

nyrh żon Ki*d« z kobiei W9icn:ijąc do klubu
podp:suje zobow ąz.an;p. że niedy nip wvidr>
po raz drugi z.amąż Po2» tym w mvś! pn«ia­
nowieft statutowych kobietom wolno przeby­
wa1, w lowarzv«twip n)»-» •" • •« •»•• '
kazvwan's jakirhlto w'pk dowod6» życzliwo­
ści dla nici brzydk:ej Każda, która wykroczy
przeciwko tym po?ianowiet.iom. pozwoli ta)
nr nocalowatf przez mężczyznę, musi zapła­
ci H^> ka?v klnhii 2ft do'nrów ksrv P<v1"h™
wpływy z tego żródla w oslalirm czasie po pół
roku istnienia klubu znacznie wzrosły.

Zanik romantyzmu
Na odbytym niedawno w Paryżu posie­

dzeniu przedstawicieli francuskiego prze­
mysłu papierniczego stwierdzono, iż perfu­
mowany papier wyszedł z mody prawie j
zupełnie.

W pierwszym półroczu r. ub. sprzeda- j
no cztery razy mniej papieru oerfumowa­

•sn 'KWL]I uuyiTDic sina i WreSZCe
szukać w stosunkach gospolarczych prowadzeni nasady propo^jona^ości w od­

Czechosłowacia która na progu swejo nies;enu do tych Żydów, którzy pozostaną
nowego życia państwowego przyjęła jako iw Czechosłowacji

j cy uporali się ze swvm zadaniem we«złv
voiska gen Franco do miasta i uniemożli­
wiły 7am'ary wywiezienia precjozów.

Ach, du lieber Augustin...
Kto byt bohaterem popularnej piosenKi?

19 lutego odbędzie «:ę we W.edn;u dorocz­
ny wielki pochód karnawałowy Oiworzy go
. . der liebe August.n". którego m ę stało s ę
neśm.erielne — dzięki pio«en:e

A> czy kio wie. km b\\ ów pan AiifUiltfl
n;b leż kady i gdzie tyl* Po nfi-rm .iją o tym
/ pewnośe:ą meszkańcy Wiedn.* wehme
sc;e bowiem znajduje s.ę fonn-ina pr/pd-ift
wająca ..kochanpeo" Aucu?lin^ z kobzą W
pobliżu zaś m< trudno znaleźć pam.ątkow.i
tablice, klóra wyjaśn resztę

Auguehn był wiedeńskim śu ewak:pm ul:­

cinym W «tra«znvch cza^ach epidpnri dżu­
my (o^tatn e lata 17 w.pkiO n e-zczcenv we
<olek lak awallowne zwalcza! s^iicą zm*z
rzen e zarazę — przy pomocy alkoholu że
w'dv legi bez życia na ulicv. zinrann BO j^ky
ydną z wielu śinierlelnych ofiar ep dpmi:

Następnego rana obudz.l się, jut na trzeźwo,

ale za to w przerażanym .towarzystwie"
/.najdowal *ię po*rodku ma-owe^o grobu. d>
rolo wy już za|i''ln onfgo D'jt ero w C.ągu Z^T?'
dna wydobyli Aiizii^rna slużąiy szptaln.'
kiórzy prz\npśli wla*n-e now .no trupa

Nip wpłynął ten w«irzvają,c\ wypadek na
pogodę ducha we«olego Auauslina którego
wkrótce można bvlo w.dz eć. ,ak śpf\va,ąc

erająr przcbipgal ulice nadduridj«k ej "
tol cy

Przerażeni poslępami ep'dem . wiedeńczycy
uważali wypadek Aucu*tna za pocieszający
nowftd że z niebezpieczeństwem dżumv mu
«'alc je«zczp n>p bvć — zuppł i t bpznidzip;
n e Próbowano śp pwać i baw ć j;ę zb.orowo
— nod wodzą .\ugu«l-na'

Tak stal sę on s\mbo>m lado. - negc użv
. va n:a życia, po śmiprc: otrzv:nal pomnik, a
•>becnie będzie naczplną f!srur-ł. otwierającą
/arnawaJowy pochód wiedeńsk..

MORDERSTWO RABUNKOWE.
TORUŃ Z Ry>p na <ktK*zą: Ns a»o« # ood

Rypnełn d<'kcn«ino mord^rs-twa raibunkowejo,
•lc^rego cf erą pa<łl R-.'berf J»łnke lit 27. hamdJarr
•Se»sa*aał| w Otfeach Pc^ ry.p MiI . Jawk* po
F>prze<h4y be<kcłH5w •<sWagtl furmanką z Toru­
n a do dcmiu ZniJe* cme zo rw formaflee z 3 ra­
nom w ercle od atwałów rewcilw«<rowy:h Sprj.
vr<;y moł^a'*^ trra*>waii rAwncizean e Jzrake­
.ru okcłc 900 «1, które c-irzym*! aa aprzedtn*

ŚMIERĆ KOBIETY W TRYBACH
MASZYNY.

CHOJNICE W« w* L<pn'««i'eg pcw chcjn*c.
k wrda>r*y4 a ę trać cw>T wyepzde-k mł*?«> a »b>.
z-a Źoj^a przy manezu Ami«s Wmzk - Lipń«ia

j sajatwli " n «zsł>et(p ecz<n« tryby mameAu. Zła­
p«<ia przet tryby m«.szymy i rzoecna aą z>m e.
Lipń"'<a d(zr<n»'« pę>fcnęc;a cza*ik:, połKwza'
śmerć no ra.e>*cu.

Bazylika trewirska jest badana

ROZMOWY RUMUNSKO-JUGOSŁO­
WIANSKIE.

BUKARESZT. OmswaJaw cW po<łrA*y m'»n.
»trs apraw za4rr«fl canych Gafenra do Brłijrra^as
łc^ory ba*ć tam b^dz.e w dm ach 1 i 2 hzajro.
p*im« rwnwńake pdlorewlłją znaczcoe tej wi­
zyty dea sy wicji na Bałkanach

Dien-nlc ..Twpłl" p«z*. tf w dv:
a'«dss«j ay­

hua^i m ędzjTuirc^rwej apo'ł;a.n g m fi «».«r*w
Słynna bazylika w Trew'rze jest obec- które wcale dokładnie określają powstanie

nego niż w tymże okresie 1935 r Przemy­ nie przedmiotem dokładnych badań. Prze- btzyliki. Okazuje się, że za czasów cesarza
słowcy uważają to za widomy znak zaniku prowadzone wokoło iwiątyni wykopaliska Konstantyna była na tym miejscu hala tar- j »Pr 'za<yriflV«)reł» Rc-Tsan;?'! Jojrjs-Niwi; poa ą­
romantyzmu. Nie zdarzają się !uż dzi-siaj pozwoliły na lepsze zrozumienie dziejów i j^owa, w średniowieczu przebudowano ją • duie ana-rzen e . awlaaacaa. it ma ono m ejact
tsk uczuciowe i naiwne młode niewiasty, roli bazyliki. I tak np. w fundamentach ' na pałac frankońskich grafów, potem była p0 VfC' "*n c a«q w JogoaJawii .ym w

któreby wierzyły, że użycie takiego papie- bazyliki znaleziono monety z czasów ces. ­ J to rezydencja trewirskiego kurfiirsw. W.g­JS ^k^^3^;**% tTg^'
ru jest niezbędne dla wyrażenia gorących rza Severa z r. 305. Odkryto liczne pod- . 19-ym wwku budowla zamieniona została p^y teJ aposetmoar beite e omów ony potsąiź
uczuć. , ziemne przejścia i zręby starych murów, I na świątynię. 'dŁ«ooy konfe«ocic Łakku bakk»riake(T«.



YCIE GOSPODARCZE
Turcja i Egipt — niewyzyskane rynki zbyta

m Czwartek, dnia 2-go lutego 1939 r. m

Żyjemy wprawdzie w okresie dążenia do tu
^rehizaeji poszczególnych państw w okresie kur
c na s:$ handlu m cdzynarodom<go. A jednak
t vnocześn.e obserwujemy wzmożoną walkę c
r nki zbytu.

szczególnie w tym względzie .ntereeujące są
„ lowan a N.rm:ec — państwa o tendencjach par
, v,cellence autark cznych — w kirunku pozy­

«an;a sobie i otwarć.a rynków na BI sk.m Wscho

Przykład N:em:ec powinen byt dla naszej
„-•pansji handlowej wzorem i bodźcem, bo n e
U «y mamy pewne grzechy zan.e<jban:a na »u

OJ en u jeśli chodź: o te rynki.
.Nasze obroty handlowe np. z Turcją i Egip­

tem przy odpow ednim wysiłku dałyby się nie­
wątpliwe znacznie pow ckszyć. Kraje te jako ryn
k zbytu są przez nas bardzo sł-ibo wyzyskane
W 1937 r. wartołć naszego eksportu do Turcji wy
nwla ii 171BOOO. importu — zl 10 668 000. ­
Nieco wyższe obroty m eliśmy z t$ ptem: wywóz
zl 9 071000. przywóz zl 18091000 W przywo­
żę z Turcji największe pozycje to. tytoń i baweł
na, z Egiptu prawie wyłącznie importowaliśmy
bawełnę.

Przewidywany udz;al tych dwóch państw w
tegorocznych Targach Poznańsk eh pow nien b>ć
o-zez nasze kota przemysłowe wyzyskany w ce
u wzmocnienia naszej pozycj jaku eksportera na
te rynk' i poprawień a w ten sposób bilansu han
diowego z Turcją i Egiptem.

Przesadne alarmy
Stan hutnictwa polskiego po włączenia Zaolzia

W związku z artykułem pt. „Zaolzie" dana przez hutnictwo Ministerstwu Prze­
łam, w „Gazecie Polskiej

" i 24 stycznia br., rpysłu i Handlu bezzwłocznie po obięciu
\ którym autor, operując cyframi produk- Zaolzia stanowić miała 34 000 t miesięcznie,
tji z listopada i erudna 1938 wyciąga z nich Liczba ta odpowiada przeciętnej produkcji'nioski o rzekomym spadku produkcji i | Trzyńca w pierwszym półroczu 1938 r. któ­

ewykorzystaniu zwiększonej zdolności re było dlań "okresem prosperacji. Produk­
~vtwórczej, Naczelna Organizacja Hutnic-|c* zakładów A. Hahn w Bogumime plano­
wa Żelaznego nadsyła nam następujące wana była na 4.000 t miesięcznie, a wyn:o­
;.wagi: sl? w rozpatrywanym okresie przeciętnie

VC'e wstępie cyt. artykułu zestaw:ona 4 696 t miesięcznic,
r t wielkość produkcji hutnictwa w grud­ Nie tylko więc stwierdzić można, iż
u 1937 i 1938 roku. Stwierdzamy, że je- | został stworzony plan pracy całego połączo- I

nego hutnictwa polskiego, lecz i że plan ten '
został przez hutnictwo konsekwentnie prze- I
pi owadzony.

3dy mydło pieni się fale obfi­
de, wówczas pranie idzie Jak
z płatka. Bielizna będzie
idealnie czysta, przetrwa dłu.
gie lata I zawsze będzie
sprawiała radoić gospody­
ni swa. inieina, białością.

»vn miesiąc nie daje w hutnictwie żelaznym
•n.ary do porównania. Na przykład nie
l starcza przesunięcie zamówienia na na­
ft erzchnlę kolejową, które zwykle udzie­
lane jest w ostatnich miesiącach roku ka­
lendarzowego, aby zmienić obraz produk­
c w skali miesięcznej. W roku 193"* zamó­
v enie to zostało przydzielone wcześniej.

W rezultacie pozycja zamówień rządo­
wych stanowiła w listopadzie 1938 roku —
c\.6S9 t, a w grudniu tegoż roku — 3.295 t,
rcy w listopadzie 1937 r. — 7.563 t, a w
gradom — 52.601 t.

Takie przesunięcie zamówień nie ma
meczenia w stosunku rocznym, ale ma
>piyw na skupienie produkcji na hutach

poszczegó.nych miesiącach, jak w danym

Nai.Mntntci<7a torim udziclarm pomocy bezrohotnvm — to praca.

0 ustawę elektryczną na Slasku
Całokształt spraw związanych z elek-l Gdy na terenie całej Polski bez Slą-lzanych z kopalniami wymagałoby kupo­

trycznością, a więc wytwarzanie, prze- ska, zakłady elektryczna powstawały wania przez te elektrownie węgla, co nie
syłanie i zbyt energii elektrycznej, regu-1 jako przedsiębiorstwa publiczne, mające pozostawałoby bez wpływu na kształto­
luje ustawa elektryczna z 21. III . 1922 r. I przede wszystkim zaopatrywać ludność wanie się cen energii elektrycznej.

Wprowadza ona system koncesyjny. I miast czy miasteczek w energię świetlną, I Rozwiązanie drugie, t. j. przyznania
n Po upływie, a nawet przed upływem a w rzadszych wypadkach pędną, przezj wszystkim „kładom nadal prawa wy­

ypadku w grudniu. Dlatego właśnie da­ cza^u nadania­ państwu względnie samo- co powstawały rozrzucone mnie) więcej twarzania czy sprzedawania energii przy
ne miesięczne nic mogą być podstawą do "ądowi przysługuje prawo wykupu równomiernie w całym kraju małe lub rbowiązku przejścia zakładu clektrycz­
»yciągania generalnych wniosków. .wszystkich urządzeń danego przedsię- średnie elektrownie, to na Śląsku elek­ pego po upływie czasu koncesji na wlas_

Biorąc pod uwagę krótki okres trzech ^^ W "mian za obowiązek na-, trown.e powstawały ,ako zakłady ubocz­ ncśc panstwa czy samorządu, pozbawi­
n esięcy 1938 r., w którym hutnictwo pol- Ilo Ło"Y. nf przedsiębiorstwo dostarczana re przy kopalniach. Kopalnie lub huty łob przcmysł własnych elektrowni.

Ale znów brak ustawy elektrycznci
jest bardzo niedogodny dla konsumen­

ckie objęło wytwórczość hut zaolziańskich
— widzimy, że produkcja surówki w tym
okresie wyniosła 304.188 t, gdy w tychże
miesiącach 1937 r. wielkie piece wytworzy­
H 206.0S7 t. W tych trzech miesiącach
193S r. Zaolzie dało' 88.597 t surówki, a więc
pozostałe huty polskie — 215.591 t.

Stwierdzamy wzrost wytwórczości su­
rówki hut nawet bez Zaolzia mimo, że
•.zęść zapotrzebowania surówki i stali po­
krywanego dawniej przez te huty
ćostarczona przez huty Zaolzia.

Ten pozytywny wynik należy zawdzię­
czać wysiłkom całego hutnictwa w r. 1938,
icącym w kierunku zastąpienia importowa­
nego żelastwa przez własną surówkę.

Produkcja stali surowej wyniosła w'rzęch ostatnich miesiącach 1938 roku —
«*47.405 t, gdy w tychże miesiącach 1937 r.
— 401.970 t. Ponieważ produkcja stali su­
rowej Zaolzia wyniosła w tym okresie 1938

ku — 111.960 t, stwierdzić należy, że hut­

nych hut.
W progranre Komisji Hutniczej, prze­

widującym zwiększenie produkcji do 2 mi­

liastowego zwiększenia spożycia.
Błędnym byłoby twierdzenie, że możli­

*"0'ci produkcyjne zakładów Zaolzia, a w
^czególnośc: Trzynieckich. nie zostały wy­
korzystane, a nawet, że zostały one upośle­
dzone Produkcja zakładów Trzynieckich

energii elektrycznej wszystkim tym, kto-, potrzebując znacznych ilości energii
rzy reflektują na jej nabycie — państwo elektrycznej do światła czy siły. zamiast
przyznaje zakładom elektrycznym pra- kupować energię, wolały budować włas­
wo bezpłatnego korzystania z dróg pu­(ne elektrownie tym bardziej, że przy za­
blicznych przy budowie sieci oraz prawo stosowaniu odpowiednich rusztów mo­
wywłaszczenia pewnych gruntów w wy- gły wytwarzać energię elektryczną, spa­
padku konieczności. I łając miał, przerosty czy najgorsze ga­

Wspomniana ustawa nie obowiązuje tunki węgla przemysłowego. Z biegiem
na Śląsku. I czasu — ponieważ prawo Rzeszy nie wy­

Przy regulowaniu różnych spraw ad- magało koncesji na dostarczanie energii
111 p?"' ministracyjnych pomyślano o ustawie]— elektrownie kopalniane zaczęły zao­

elektrycznej dla Śląska początkowo patrywać w energię elektryczną nie tyl­
w sensie rozszerzenia dotychczas obo-. ko włarne zakłady, ale i sąsiednie gminy
wiązującej ustawy elektrycznej i na te- .miasteczka i całe miasta.
ren województwa Śląskiego. Dyskusja Jeżeliby więc dziś rozszerzyć na
w Komisji Administracyjno-Samorządo-j Śiąsk ustawę elektryczną, obowiązuiącą
wej Sejmu Śląskiego odsłoniła jednak w Polsce, należałoby przyjąć, że elek­
szereg skomplikowanych interesów pro-itrownie kopalniane czy hutnicze nie ma­
ducentów r konsumentów energii elek- ja prawa dostarczać energii odbiorcom
trycznej, interesów tak sprzecznych, że prywatnvm i musza zrezygnować z obec­
rozszerzenie obecnie obowiązującej usta-J nych odbiorców, albo nadać im koncesję,
wy elektrycznej i na teren woj. Śląskie- w zamian za co. po upływie czasu kon­

.. go « ntało chwilowo wstrzymane. Wysu-' cesji zgodzą się oddać zakłady elektrycz­
- i.ctwo potrafiło zwiększyć swą ekspansję i „jęt0 wnioski za stworzeniem dla Śląska nc państwu czy samorządowi,
imitścić od razu bez wstrząsów dodatkowo odrębnej ustawy, która uwzględniałaby I Jedno i drugie rozwiązanie nie odpo­
około połowy produkcji nowo przyłączo- ] specyficzne warunki ośrodka przemy- wia^a warunkom gospodarczym Śląska.

słowego. W obecnym stame rzeczy można po­
Sprawa unormowania na Śląsku wa-! wiedzieć, że na Śląsku panuie w dziedzi-.^

runków wytwarzania, przetwarzania i nie gosnodarki energią elektryczną wol-.. a(y . elektryczne do zakładania także'onów ton rocznie, równocześnie przyjmo- przesyłania energii elektrycznej wymaga'na konkurenta. Ograniczenie elektrow-]'- mnicl rentownych odcinków sieci w celu
^vano, że osiągalny jest wzrost spożycia o odpowiedniego opracowania podstaw ni kopalnianych czy hutmezych jedynie równomiernego pokrycia siecią całego
\5% rocznie Nagły wzrost zdolności pro- j prawnych, ponieważ jeszcze dziś, po 16 do działania wyłącznie na terenie włas-l S,ąska­ A przede wszystkim należałoby
Aukcyjnej nie mógł spowodować naty< h latach posiadania Śląska powołujemy się nych pr7edsięb'orstw. stworzyłoby mo-l,**r prayszfef usta-tyfe elektrycznej dla Slaj­

na ustawy niemieckie z roko 1869. Spra-ir.opol dla przedsiębiorstw, trudniących *ka •""•«• uw»^ »• kwcsUe tarytowc.
wa komplikuje się teszcze bardziej w wy- się zawodowo wytwarzaniem i sprze-1 Łnergia elektryczna |est dziś artykułem
padkach, gdy konflikty między producen- dążą energii. Należy przy tvm zwrócić P'erwszei potrzeby rzemieślnika, micz­
tami a konsumentami są rozstrzygane na uwagę na fakt. że na 60 elektrowni na kańca miasta czy wsi, dlatego cena jej
drodze sądowej przy oparciu się na od- Śląskn tylko jedna trudni się wyłącraie mu?' ?yć tak obliczona, aby nie stwarzać..| powiednich przepisach starei ordynacji zawodowo wytwarzaniem i snrzedaią nadmiernych zysków, a raczej przy u­

v/yniosła w trzech ostatnich miesiącach 1938 przemysłowej Rzeszy. Konflikty te po- energii elektrycznej, pozostałych 59 pra- miarkowanych cenach wzmóc konsum­
r. 28 915 t; 32.061 t; 36.895 t — przeciętnie . wstają na tle specyficznych warunków cu'e w połączeni z kopalniami, hutami c'e elektryczną do celów oświetlenio­
Ó2.6.1? t m;esięcznie. gospodarczych w tej dziedzinie na Ślą- h>b innymi zakładami or7emysłowvmi.| ^Y0'1 l przemysłowych.

Preliminowana produkcja Trzyńca po-lsku. Stwarzanie nowych zakładów niezwią-| Dr. M. Fr.

tów energii. Pomijając brak sankcji kar­
nych właściwych przy urządzeniach uży­
teczności publicznej — zawierane prze*
elektrownie umowy z poszczególnymi
gminami mają tak różne stawki, ik
w dwóch sąsiadujących ze sobą gminach
można spotkać w umowach blokowych
czy cenach różnice, dochodzące niekiedy
do stu procent.

Ten nienormalny stan rzeczy mógłby
być usunięty przez odpowiednio pomy­
ślaną ustawę elektryczną, która uwzglę­
dniłaby istniejący stan na Śląsku i wzo­
rując się na ustawie z dnia 21. III. 1922 r.
nie wymagałaby jednak koncesji i nie
rozgraniczałaby terenów zasilania ener­
gią. Korzystnym byłoby również, aby
ustawa elektryczna zawierała pewne
ułatwienia w postępowaniu wywłaszcze­
niowym, które są konieczne dla dalszej
elektryfikacji Śląska. Należałoby na za­
kłady elektryczne nałożyć obowiązek
dostarczania energii wszystkim odbior­
com, objawiającym chęć nabywania ener­
gii elektrycznej. Trzcbaby zachęcić za­
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Pierwszą jego mysi* byfo. le Owidc
Falchieri pricirulc/ał przed nim o istnie­
niu brata i le ten udał sie do Meksyku
na poszukiwanie zaginionego; stad prze­
zwisko, które mu nadano po powrocie.

Ale młody jego towarzysz zwrócił
fię do n«egO z bardzo dziwnym pyta­
niem:

— A pan takie przyjechał w sprawie
spadku?

— Jakiego spaflku? — spytał z pod­
świadomym lękiem.

Chłopiec, robiąc chytrze — domyśl­
ną minę. rzeki;

— Wie pan. takie rzeczy nie dadzą
się i:k.­yć. Stara mówiła o tym z probo­
szczem. I tak pomalutku, pomalutku, —

wszyscy się dowiedzieli.
— No więc poinformuj­żeImnie-oco

tiindzi.
Podeszli właśnie pod gospodę.

— Niech pan poprosi gospodarza, on
panu opowie — rzekł chłopiec, zdejmu­
jąc kapelusz i chcąc odejść.— Ty nu raczej opowiedz, bo widzę,
źe jesteś dobrze poinformowany — rzekł
Falchłeri. wyjmując jednocześnie portfel
/ k NtMfc

Chłopak patrzył oszołomiony, jak
przybysz wziął stuliwszy banknot i po­
dał mu go, mówiąc:

— Ja nie jestem głodny. Zamów bu
telkę białego w

'
na i zatrzymaj sobie rc­

itta,
Mówiąc to. usiadł przy stole i wska­

zał chłopcu miejsce naprzeciw siebie.
Chłopiec zwrócił sie do gospodarza,

niosącego zamówione wmo i powalał go
na świadka w tej sprawie:

— Powiedz-no. Dominiku, jak to jest
z tym spadkiem dla „meksykańczyka

"?
Gospodarz zakasał rękawy, przybrał

ważną pozę '. obejmując nieznajomego
badawczym spojrzeniem, spytał:— Parn także przybył w sprawie

mi pan powie raczej: kto to był ten oso­
bnik, przed dwoma tygodniami?

— Nazwiska nie powiedział, skądże!
powiedział tylko, te przyjechał, by do
wiedzieć się, czy żyją jeszcze krewni
niejakiego Owdona Falchieri- który po­
dobno długie lata przebywał w Meksy­
ku.

Na wzmiankę o Gwidonie Palch en
przybysz zbladł. A zatem ten osobn;k
je co nieznany prześladowca, musiał juz
wcześniej znać część jego historii skoro
przybył tu. by szukać tego człowieka.

Ach. móc wiedzieć, kto to jest!
A gospodarz mówił dalej, a to, co mó­

wił teraz, zainteresowało żywo niezna­
jomego ?ością.

— .. . Może pan sobie wyobrazić jak
się zdumiał, kiedy, zamiast krewnych
Gwidona Falchieri. znalazł jego samesro.
we własnej osobie!

Przybysz zerwał się na równe. Nie
zdołał ukryć swego zdumienia.

— Gwido Falchieri żyje? — wykrzy­

knął.
— Żyje. żyje — odpowiedzieli jedno­

cześnie obaj: chłopiec i gospodarz.
Nastała chwila mlczcnia.
— Cóż to znów za świeży pasztet! —

pomyślał Falchieri.
Przez myśl mu nie przeszło, by tak

mogło być rzeczywiście, przypuszczał,
ż:e to jakaś nowa. niezrozumiała kompli­
kacja. Był przecież zupełnie pewny­ że
rzucił autentycznego Gwidona Falchieri
z rozbitą czaszką, w głęboki dół. grani­
czący z szybem. Ten Falchieri zatem nie
mógł napewno powrócić do kraju!

Któż był ten. który nosił to samo na­
zwisko?

— Jest kilka rodzin Falchieri w oko­
licy? _ spytał.

— Jedna, tylko jedna Właśnie rodzi
na ..meksykańczyka

"
. Żyje on i jego sio­

stra. Oni dwoje tylko pozostali. Starzy
zmarli dawno, ta zgryzota, że n'c nie
wiedzieli o synu też im dogodziła Gdy­

by mogli byli przypuszczać, że on wró­
ci!

— A może byliby i tak umarli ze zgrv
zoty — wtrącił chłopak — gdyby byli
widzieli, w jakim stanie wrócf...

— W jakim stanie? Chory jest?
— Gorzej: skretyniał. .
— Straci} zupełnie pamięć.
— Ale czy to naprawdę on? spyta'

Falchieri. coraz bardziej przekonany, źe
musi to być jak;eś nieporozumienie, któ­
rego nie utnie sobie wyjaśnić.

— Także coś! przecież siostra go roz
poznała.

— Ja także go poznałem — dodał g(r
spodarz. liczący koło pięćdziesiątki —
razem bawiliśmy się dziećmi.

— Ale dlaczego miałby skretynieć9

— Wystarczy popatrzeć na jego siło­
we! Rozbili mu ją. Ma taką dziurę z ty­
łu w karku, że ręka się w n;cj zmieści!

Usłyszawszy te słowa. Falchier uczuł
że ws/wstka krew zbiega mu do serca
które tłucze się tak w jego piersiach, jak
bv chciało pęknąć.

Nit ma najmniejszych wątplwoścl; o
żadnem nieporozumieniu nie może byc
mowy.

Ten Gwido Falchieri. o którym od

DLA PANI

„ meksykańczyka
"?

Nie czekając na odpowiedź, dodał za­
raz­

— Miejmy nadzieję- że przynosi pan
dobre nowiny, bo. jeśli mam bvć szcze­
ry, to ja nie bardzo wierzę w tę całą
sprawę.

— To znaczy? — spytał, marszcząc
się Falchieri

— To znaczy, to znaczy., pan zna te­
go osobnika, który był tu dwa tygodnie
temu?

— Ach! — zauważył Falchieri —
więc dwa tygodnie temu był tu dziś oso­
bnik?

—Tak. Również w sprawie spadku.
Siostra, biedna kebiecina, uwierzyła. Ale
potem, dwa tygodnie i ani słychu o ni­
szem... A burmistrz mówił odrazu. że nic
wygląda mu to na prawdę... Teraz przy­

jechał pani ;no to dobrze. Czy chce pan.
bym posłał po burmistrza?

— Nie, nie! — zawołał porywczo
Falchieri.

Spostrzegł, że popełnił nieostrożność
i poprawił się natychmiast:

— Pocóż miałbym go trudzić? Jeże­
li, to później, gdy zbiorę wszystkie dane
pójdę sam do niego.

— To musi być jakaś gruba ryba z
policji — pomyślał gospodarz.

Aby okazać swą domyślność, podjął:
— Wiec nic ze spadku? to wszystko!

bvła bujda? Ja nigdybym sie nie dał na­
brać. Kto też miałby co zapisywać temu
biednemu idiocie?...

— Zwolna, zwolna — przerwał mu
falchieri — nie upoważniłem pana do
żadnych przypuszczeń: proszę więc nie
spieszyć się zbytnio z wnioskiem. Niech, i

Jak należy pielęgnować cerę?
Nasza twarz — to swego rodzaju lustro,

odzwierciedlające wszelkie przeżycia, jak
również cały fizjologiczny proces naszego
ustroiu. Usposobienie odgrywa tu dominu­
jącą rolę. Twarz osób nerwowych lub poz­
bawionych radości życia starzeje się przed­
wcześnie.

nie pozwalają nam na przegotowanie wody.
zmiększamy zwykłą wodę przez dodanie do
niei boraksu lub gl;ceryny (łyżeczkę na mi­
skę wody). Temperaturę vody uzależniamy
od rodzaju skóry, jei wrażliwości, stanu ner­
wowego, wreszcie przyzwycza;cnia Zasa­
dniczo najlepiej nadaje si< do mycia woda

Pamiętajmy o tym. że przyroda jest maci-1 zimna lub o temperaturze pokojowej O ile
wa i każde nasze przeżycie usiłuje utrwalić
na twarzy, a czas rzeźbi na niej zmarszczki
i brózdy To też twarz nasza nie tylko że
iest lustrem, ale z równym powodzeniem
może być księgą naszego żywota dla tych,
co księgę tą czytać umieją

cerę mamy zdrową, zimna woda. stosowana
z umiarem, daje świetne wyniki, bowiem
w ten sposób powodujemy lepszy obieg krwi
i ożywiamy naskórek, przez co ten staje się
elastyczny i świeży.

Myć się powinniśmy conaimnlej 2 razy
Mięśnie twarzy są nadzwyczaj ruchome, dziennie: rano, aby odświeżyć twarz po

stosunkowo bardzo łatwo dostosowują się przespanej nocy. a wieczorem, aby starań
do wszystkich naszych wrażeń Stąd marsz­
czenie czoła, mrożenie oc:u, podnoszenie
brwiit.p. mimiczt e ruchy twarzy.

Przyzwyczajenie do mimicznej gry twa­
rzy powoduje t zw „zmarszczki mimiczne",
które tak szpecą i postarzają naszą twarz.
Kto natomiast umie panować nad sobą, ten
zachowuje twarz młodą przez długie, długie
lata aż do sędziwej starości.

Nawiasem w tym miejscu nadmieniam, że
posiadam bardzc dobrą metodę, którą sto­
suję do ludzi nerwowych o mimicznej twa­
rzy. Po kilku zaledwie zabiegach pacjenci
stają aię bardziej zrównoważeni, w następ
stwie czego stopniowo zacierają się na ich
twarzach zmarszczki i bró .dy. które po pew­
nym czasie mogą nawet zniknąć zupełnie

Skoro na twarzy, niczym nie zabezpie­
czona od wpływów zewnętrznych, oczywi­
ście zanieczyszcza się prędzej nit skóra
odzieżą okryta. Jest bez porównania wraż­
liwsza, delikatniejsza i łatwiej ulega znisz­
czeniu.

Skóra na twarzy wymaga starannej pie­
lęgnacji, a więc przede wszystkim powinna
być dokładnie oczyszczona z brudu. Najlep­
szym środkiem kosmetycznym, oczyszczają­
cym nasz naskórek, jest wada i mydło.

Nie należy jednak zapominać o tym, że
ogromną rolę odgrywa temperatura, woda
i je) skład chemiczny. Woda do mycia po­
winna być miękka, a więc najlepiej nadaj*

się deszczówka, wzgl. woda przegotowana.
O ile deszczówki nie mamy, a warunki

nie zmvć brud Srodze myli się ten. kto są­
dzi, że brud da się zmyć samą tylko wodą.
bez mydła Proszę Państwa ostrzegam
przed tego rodzaiu praktyką stanowczo za­
lecam mycie twarzy mydłem Proszę iediiak
pamiętać, że nie jest bynajmniej kwestią obo­
jętną jakiego mydła do mycia -twarzy uży­
wać będziemy

A więc używajmy mydła toaletowego,
dobrego, znanej i wypróbowanej marki,
a nie byle jakiego kupionego ot tak sobie
bez wyboru, przygodnie...

Wybór mydła nie może być kwestią przy
padku. Mydło musi być dobrane do rodzaiu
naszej skóry, a raz dobrane należy używać
stale.

O ile nasza cera nic znos' ani wody ani
mydła — bo i tak bywa niekiedy — stosu
jemy wówczas inne środki oczyszciające
skórę, jak: oliwa mleko i inne

Po umyciu musimy skórę dokładnie osu­
szyć ręcznikiem, aby uniknąć spierzchnięcia
naskórka. Jeżeli nie zdołaliśmy uchronić
się od tego, natłuszczamy wtedy naskórek
dobrym i odpowiednim kremem.

W wypadkach wątpliwych proszę zgłosić
się do mnie: chętnie udzielę porady facho­
wej. Mól gabinet jest należycie wyposażo­
ny, co pozwala mi w miarę potrzeby zasto­
sować wszelkie zabiegi według wymogów
nowoczesnej racjonalnej kosmetyki.

Maria Krokosjwa
Gabinet Kosmetyczny „Mimoza",

Katowice, PI. Marszalka Piłsudskiego 5 m. 4.

pół godziny mu opowiadano, to jest jeijo
dawny towarzysz, jego ofiara!

Nanróżno łudził się, że to jakaś kom­
plikacja: faktem jest niesamowity cud.
że zmarły ożvł i powrócił.

Przypomniały mu się słowa jednego
z anonimów: „Czy jest pan zupełnie pe­
wny że umarli nie powracają czasem
miedz v żywych?

"

Teraz dop;ero zrozumiał właściwe
znaczenie tej aluzji.

Ale kim był ów tajemniczy człowiek,
który odkrył jego sekret? jakie śladv
zaprowadziły go aż Jo Gropello Cairo­
li? po co tu przybył?

Sprawa spadkowa była najwidocz­
niej pretekstem.

Gwido Falchieri. którego zostawił w
pustyni meksykańskiej, jako trupa, żył ;
powrócił. Oto wszystko.

Jedno pytanie paliło mu usta: — Czy
pow;edział. że pad! ofiarą zbrodni?

Opanował się jednak i spytał tylko:
— Skądże pochodzi taka straszliwa

rana?
— Ba! dwie są opinie; jedni mówią,

że musiał zostać uderzony, drudzy, że
spadł.

— To znaczy­ źe on sam nic potraf]
0 tym mówić?

Z lękiem czekał na odpowiedź.
— Nic, mówiłem już panu, że stracił

ca?kiem pamięć.
Była to jedvna dobra karta w lej par­

tii- którą mu okrutny los zgotowała.
— A nie wiecie przypadkiem — zwró­

cił się do gospodarza — czy ów osobnik,
o którym mówiliście mi, rozmawiał z
tum?

— Owszem owszem Najpierw był u
siostry w domu. a potem poszli razem
pod zakrystię, gdzie ten biedny idiota
stale przesiaduje.

— No i mógł się dowiedzieć czegoi
od niego?

— Niczego.
— To jednak dziwne — zauważył

Falchieri — że. straciwszy pamięć, zdo­
ła! jednak odnaleźć kraj i swe rodzinni
miejsce­-­ Może to instynkt — rzekł chłopiec.

— Albo jakieś rozjaśnienie chwilo­
we — dodał gospodarz.

Falchieri pomyślał że w jednym z ta­
kich momentów rozjaśnienia, kaleka z
Meksyku musiał napewno opowiedzieć
komuś o swej strasznej przygodzie. Ta­.

jemniczy ów osobnik, posiadłszy tę okro­
pną tajemnicę, dowiedział się później o
istnieniu w Rzymie drugiego Gwidona
Falchieri j łącząc odpowiednie okolicz­
ności i fakty, odtworzył brutalną praw­
dę.

Tylko w ten sposób można było wy­

tłumaczyć genezę tajemniczej korespon­
dencji.

Należało koniecznie wyśledzić tego
człowieka.

Dwaj jego informatorzy nie byli w
możności dopomóc mu w tym zadaniu.

Mogła to zrobić chyba tylko siostra
.. meksykańczyka

".

Pójść do niej?— Gdzie mieszka pani Falchieri? —>
zwrócił się do gospodarza.

Doznał dziwnego uczucia, wymawia­
jąc nazwisko, które od tylu lat sam nosił
i uważał za swoje.

Ale gdy chłopiec zaofiarował mu sic­
ze go zaprowadzi do niej, odmówił.
Chciał zostać sam. chciał bvć nie krępo­
wany w swych myślach i czynach.

((Ciąg dalszy nastąpi)



Z HUT i KOPALŃ
Czwartek, dnia 2-go lutego 1939 r.

porzuciło szeregi tej organizacji
Jeszcze nie przebrzmiały echa połącze­

nia się warszawskich i innych oddziałów
Centralnego Związku Zawodowego Meta­
lowców w R. P. z Polskim Związkiem Za­
wodowym Metalowców ZPZZ, a mamy do
zanotowania nowy fakt siły przyciągającej
łosia konsolidowania szeregów pracowni­
czych w Polsce, rzuconego przez Zjedno­
czenie Polskich Związków Zawodowych.
Mianowicie do zarządu głównego Polskiego
Związku Zawodowego Metalowców ZPZZ
w Katowicach wpłynęło cd przewodniczą­
cego rady zakładowej huty Kuncgunda w
Katowicach p. Piotra Jurczyka i członka
tejże rady zakładowej p. Pawła Czerwiń­
skiego pismo następującej treści:

OŚWIADCZENIE.
Niżej podpisani, po zapoznaniu się z

ideowymi założeniami ZPZZ-tu doceniając
potrzebę konsolidacji świata Pracy oświad­
czamy, że z dniem dzisiejszym występuje­
my z organizacji Zjednoczenie Zawodowe
Polskie (Związek Metalowców), do której
ro organizacji należeliśmy od roku 1«>22 I

Odznaczenie

zrlaszamy swoje przystąpienie do Polskiego
Związku Zawodowego Metalowców ZPZZ.

Zwracamy się do wszystkich naszych
Kolegów, by również uczynili to samo,
wstępując w szeregi ZPZZ.

(—) Jurczyk Piotr
Przewodniczący Rady Zakładowej

Huty Kunegunda
(—) Czerwiński Paweł

Członek Rady Zakładowej
Huty Kunegunda

Katowice, dnia 1 lutego 1939 r.
*

Na marginesie powyższego faktu, który
niewątpliwie wywoła duże poruszenie w
szeregach metalowców ZZP, bowiem pp.
Jurczyk J Czerwiński, to sUrzy i czynni
działacze wspomnianej organizacji nad­
mieniamy, że w sąsiednim Zagłębiu Dą­
browskim, gdzie dotychczas dominowały
wpływy klasowego związku metalowców —
Polski Związek Metalowców zyskuje coraz
więcej na znaczeniu i posiada już placówki
liczące po kilkaset członków a działalność
tego związku zyskuje uznanie tamtejszych
metalowców. Nowy ten przejaw zrozumie­
nia potęgi hasła konsolidacji na odcinku
polskiego świata pracy niewątpliwie przy­
czyni się do wzmożenia pracy członków

Za zasługi na polu pracy społecznej i za­
wodowej odznaczony został Brązowym
Krzyżem Zasługi p. Jan Hojny, członek od- ! ZPZZ dla całkowitego zwycięstwa idei kon­
działu Polskiego Związku Zawodowego Me- soiidacji szeregów pracowniczych pod ha­
talowców ZPZZ w Czulowie. I slem pracy dla narodu i państwa.

0 zawarciu umowy
Kntnwicp, 1 lutego.

Na Zaolziu odbywają się ostatnio spra­
wozdawcze zebrania członków Polskiego
związku Metalowców ZPZZ, na których
sekretarze związkowi | mężowie zaufania
referują sprawę zawartego układu zbioro­
wego i orzeczenia w sporze o zarobki w
hutnictwie i przemyśle metalówo-przetwór­
czym. W dyskusji robotnicy sami stwier­'/ają, że zawarty układ, a specjalnie jego
część idealna — wnoszą poprawę do do­

tychczasowych warunków pracy. Również,
warunki zarobkowe są znośne, jakkolwiek
n:c mogą całkowicie ich zadowolić. W ze­
braniu we Fryszucic, gdzie przewodniczył
p. Gałuszka, wzięło udział 4fH) robotników.
Sprawy zawodowe referowali pp sekr. okr.
C'cnciala i Pohludek. W Foguminie, gdzie
przewodniczył p. Pohludek, udział w zebra­
niu wzięło 600 robotników. Aktualne rc­
ieraty w> głosili pp. sekr. okr. Cienciała i
Lorenc.
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LINIA MAGINOTA
(Podwójna zbrodnia na linii Maginota)
Przekład autoryzowany z francuskiego
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Byłbv odkrył z pewnością nazajutrz ów
drobny takt, oskarżający Le Guenn'a, ale
aresztowanie Bruchota odejmuje mu wszel­
kie śYodki działania, odbiera mu możliwość
» iKzej walki. Wraca więc do Paryża.

— Teraz, już rozumiem! Pewnego wie­
czora, kiedy jak zwykle zresztą piliśmy w
|> ątkę kawę w ogrodzie, Capellc wyjawił
ci. że to Le Guenn odwoził wówczas zabi­
tych.

— Właśnie. Miałem wtedy ochotę krzy­
czeć z radości. Czekałem na to dwa tygo­
<-r.ie! Teraz opowiem ci zabawny szczegół,
popicro wczoraj, kiedy już było po wszyst­''

< m, dowiedziałem się, że można było zli­
kwidować całą sprawę w ciągu dziesięciu
ninut. Podoficer łączności z. mojej dawne i
kompanii opowiedział mi następującą histo­

?: Właśnie zreperowal drut na dolnym
P ętrze. Każe włączyć prąd. Nic. Myśli,
f źle zreperował. Rozpoczyna naprawę

jeszcze raz. Po minucie światła rozbłysły.
Jego pierwsza reperacja z pewnością była
cobra. Ta robota jest zbyt prosta. Ale to
Le Guenn wykonał swoją pracę na drugim
P etrze z kilkusekundowym opóźnieniem,
i-atwo można byłoby wówczas ustalić, że
Kuntz dawał właśnie jakieś zajęcie ludziom
1 że Bruchot z Capeele'm wychodzili w tym
Momencie z biura.

— Czy myślisz, że będą niepokoić An­
nę Bruchot?

— Mam nadzieję, że nic. Służyła Le

Gurnn'owi za skrzynkę do listów jedynie
w obawie, że będą się znęcać nad jej rodzi­
cami i aby uratować ich od obozu koncen­
tracyjnego. Le Guenn zagroził jej, że każe
zamordować rodziców i w ten sposób zmu­
sił ją do sporządzenia i wysłania anonimu
dc sędziego śledczego, oskarżającego Bru­
chota o ukrywanie broni, którą morderca
oczywiście sam ukrył poprzednio w garażu.
Biedni u Anna! Zniosła ciężkie ciosy Wy­
stawiono na szwank równocześnie jej ho­
nor, rodzinę, miłość... Szef zlitował się nad
n a j ocalił ją. Zresztą w Mctzu odmówiła
ealszego posłuszeństwa. Z tego też powodu
wysiano ponownie do Paryża Szegedie. aby
jl zastąpić. Dzięki niej więc zdołaliśmy
pochwycić całą szajkę.

— Kuntz był więc nieświadomym łącz­
nikiem pomiędzy nią a Le Guenn'cm?

— Tak jest. To oczywiście Le Guenn
wprowadził Kuntza do niej. Nasz naiwny
Kuntz przywiózł swemu koledze prezent od
••ŁP.cerki: książkę. W tej książce właśnie
dotarło do Le Guenn'a hasło, którego ory­
ginał sfotografowaliśmy w Niemczech.

— Kiedy doszedłeś do wniosku, że Le
Guenn jest także szpiegiem?

— Zawsze go o to posądzałem, nawet
wówczas, kiedy nie wiedziałem jeszcze, że
io on zamordował Espinac'a.

Kiedy w nocy po zbrodni Le Guenn
przeszukał willę majora, popełnił ieden je­
cyny błąd. Chciał uczynić zbyt dobrze,
.l ie zabierając z sobą pamiętnika dowódcy,

3 wyrywając jedynie te karty, które jego
obciążały, pozostawiwszy te, które mogły
obciążać Bruchota. W gorączce i pośpie­
whu czytał tylko początki ustępów. Ja prze­
czytałem wszystko. Znalazłem tam pod
datą przyjazdu majora: „Ale jedna z tych
twarzy, nie bardzo pewna, denerwuje mnie.
Gdzieś już widziana. Ale gdzie?" A w kil­
ka dni później: „ ... reorganizacja dowódz­
twa, celem uproszczenia. Równocześnie
dhcę jasno zdać sobie sprawę z podejrzane­
go kompleksu tego człowieka. Może to
zresztą idiotyczne. Czyżbym był zatruty
przeklętym rzemiosłem?"

I Lspinac wziął Le Guenn'a. Przecież nic
uczynił tego w tym celu, aby porucznik
skrobał kilka papierków więcej! Jeżeli szło
natomiast o organizowanie zabaw, o wiele
lepiej Capelle nadawał się dó tego.

Teraz druga poszlaka, znacznie poważ­
niejsza: Yennard oświadczył mi, że tuż
przed śmiercią major wysłał tajne pismo,
które zginęło. Spośród wszystkich podej­
rzanych, jedynie Le Guenn miał okazję je
przejąć.

Nie można jednak skazać człowieka na
podstawie tych podejrzeń. Nie mogłem
wcale znaleźć logicznego wytłumaczenia
cli postępowania tego chłopca. To mnie
paraliżowało, niweczyło moje wysiłki. Sa­
nta wyraziłaś to zresztą najlepiej, mówiąc:
„Oni wszyscy trzej są szalenie sympatycz­
i';i" Porównując ich, mówiłaś z przekona­
niem o Le Guenn'ie, że ma charakter., szla­
chetność duszy...

Punkt zwrotny nastąpił dopiero owego
dnia, kiedy doszedłem do przekonania, że
to wszystko może mieć rację bytu w jed­
nym jedynym Wypadku: o ile ten człowiek
zamaskował nie swój charakter i osobowość,
»le raczej stan cywilny. Jednym słowem,
o ile jest Niemcem.

Natychmiast wytrysnął cały snop po­
szlak, które potwierdziły moje podejrzenia.

Jak to? Ten chłopak był majtkiem o­
iuętowym od trzynastego do osiemnastego
roku życia i dopiero mając osiemnaście lat
:ozpoczął naukę, która doprowadziła go do
r.;iint-Maixent, a przez cały czas ukazywał
sk w świetle zapisów, jako człowiek bardzo
w, kształcony... Już Vennard stwierdził, że
iest wszechstronny, filolog, że interesuje się
historią dyplomacji, filozofią i Bóg wic
czym jeszcze. Wciąż wygłasza cytaty, ale
bynajmniej nie z Wiktora Hugo, ale z iro­
nicznego Laforgue'a. V wieczór po twoim
przyjeździe byłby wyrecytował nam całe
Bukoligi, gdyby go Capelle nic powstrzy­
mał. I w dodatku wymawiał słowa łaciń­
skie, jak uczą w Niemczech... Rozumiesz
chyba, że już nie miałem żadnych wątpli­
wości.

Reszta nie jest już interesująca. Wiesz
już, jak poddawałem się jego atakom i jak
zabawiliśmy się w wojnę, korzystając z na­
prężenia dyplomatycznego i z. niemal pu«
słynnego osamotnienia naszego odludzia.

Ale Kuntz i Capelle omal nam wszyst­
k:cgo nie popsuli. Owej nocy, kiedy Le
Guenn usiłował pozbawić mnie życia, nie
mogli zasnąć. Moje strzały obudziły ich.
Skonstatowali nieobecność kolegi i przyła­
pali go na kłamstwie. Zaczęli go więc śle­
dzić krok za krokiem.

— A jak on mógł zdobyć to nazwisko?
Ardant uśmiechnął srę.

— Moja mała, wymagasz ode mnie zbyt
wiele. Nigdy już nie opowiem ej romansu
kryminalnego, jeśli będziesz tak ciekawa,
jak dziecko, które chce wszystko wiedzieć.
Do czego byśmy doszli, gdyby wszystko
miało być prawdopodobne! No, nie gnie­
waj się, Ireno. Żarty na bok. Prawdziwy
Le Guenn zginął na morzu. Niemiecki ma­
rynarz zachował jego papiery. Oto wszy*
stko...

(KONIEC.)
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Elita pływacka Polski

na starcie zimowych mistrzostw Śfaska
W sw.ęto M B Gromnicznej 2 bm odbędzie

się w S:imuinmnMch ostatni akt tegorocznych
pływackich Śląska a 111..1.•wyih ostw pływackie

powicie mistrzostwa klasy pł«rwsi«|.
Po klasy tci zaliczeni są czołowi zawodnicy

Śląska d/urża.cy prym w pływactwie polskim a
mian..wic c Jairyaak. fU-idnch. Pricbe Michow­
»ki. Błachut Maerz. Bredlich a z pan BMIówna,
Fonfarowna. Mattercwna. Pioszczykowna itd

Najwaźnienza jełt konkucncia klubów do na­
łjmdy ofi.- irnwanei przez posła race Bartasia. Za­
wody siemianowickie będą ciekawe

Z uw.tgi na nadchodzące zimowe mistrzostwa
Polski, przed którymi mistrzostwa Śląska są za­
«-- . {O"»VI'MM vjv v»>l ,i .1, m t.itniy nnv»sz
•zai klasy polskiej oraz z rac|i zaciętego poje­
dynku klubów polskicl. z dzierżącym w pierwszej
klasie prym katowickim niemieckim klubem FKS
\X poprzednich dwóch klasach EKS nie wystawał
do zawodów żaunego zawodnika, gdyż nie po­
siada narybku Za to czołowa tego klasa, acz­
kolwiek nieliczna, jeszcze dziś jest trudną do
pokonania Pokonanie EKS leży w granicach tyl­
• •> IsMgo klubu — Dębu. o ile oczywiście zmo­
hiii/iiu- on wszystkie siłv. które ponad to będą
w m-rmalnej formie \Xalki winny wiec być cie­
kawe i emocjonuiące EKS będzie forował w
konkurenci! pan. gdzie Bollów.ia i Fonfarowna

są głównymi filarami, tworząc zwłaszcza w szta­
fetach punkty nie do pobicia Za to w konkuren­
ci panów Dąb ma przewagę przy czym nie bez
wpływu na ostatni wynik będzie miała sprawa
wystawienia przez ten klub jaknaiwiękizej ilości
zawodników

Glsiowlac punkty twe będzie zbierał przez
Jądryska oraz ewentualnie M-arza w skokach.
Nie posiada on jednak zespołu pan to teł do
p erwszego mieisca w klasyfikacji zespołów nie
posiada wiele szans

Po zawodach tych dokonana zostanie klasyfi­
kacja klubów do nagrody wydawnictw „Polski
Zachodni ej" i ..Kibica" Prowadzi dotychczas
Pogoń, jednak nie wykluczone jest. że po mi­
strzostwach klasy pierwszej na czoło wysunie >ię
Dąb względnie Giszowiac. z tego względu ze
punkty za zdobyci miejsc w klasie pierwszej li­
czy się potrójnie w stosunku do klasy trzeciej,
tak że obecna różnica może być zupełnie wy­
rów nan a.

Jak z tego wynik mistrzrstwa będą terenem
zaciętei walki tak zawodników iak i klubów Po­
czątek zawodów o godz. 15 ILk)

Nagrody fala 10-ciu najlepszych
Wpływają w dalszym ciągu nagrody dla dzie­

>•.•«• u najlepszych •portoweftfl ś!ą«k eh. tak, że
Hedakrja rozporządza już obecne d<*$r poważną
lott * nagród- których ;lo^c pra aJtiiosM została•tata i

.< :n inz. Cansaka w kwocie 50 ii MINII
I.I . .darowana przez mż. Czuszka. znanego dz:a
łącza sportowego zostań.e, zużytkowana na zakup

oj nagrody.

W rwiązku ze zbl;ża]ącym się tenrrnem za­
kończenia plebiscytu prosimy Uczeatn.ków, aby
me zwlekali z nadsyłan em kuponów pleb Bcylo­
wych. gdyż nadesłane po terminie ne będą u,
względniane.

Konferencja sędziów piłkarskich
W Warszawie odbyła się ogólnopolska

konferencja sędziów piłkarskich de'egatów
WSS"ów przy okręgowych związkach piłki
nożnej. Konferencia miała charakter dorocz­
nego walnego zebrania

Po zaga;eniu przez kpt dra Kaflińskiego,
wybrano na przewodniczącego p Labanda
ze Śląska na asesorów — pp Szybę ze Lwo­
wa i Adamskiego z Poznania

W dyskusji nad sprawozdaniem poruszo­
na została przede wszystkim sprawa likwi­
dacji PKS'u i jego oddziałów które w wielu

wypadkach nie przekazały swego inwenta­
rza właściwych WSS'om

Tematem dyskusji była również (prawa
skreślonych z listy sędziów międzynarodo­
wych pp Arczyńskiego i Lustgartena. lecz
po wyjaśnieniach dra Kaflińskiego pozosta­
wiono ją bez znrany.

Następnie dokonano wyboru dwóch
członków WSS przy PZPN na miejsce pp
Mosińskiego i Krukowskiego którzy skon
c*yli kadencię Na ich miejsca wybrano po­
nownie p Krukowskiego i p Kmicinskiege­

Nie będzie meczu bokserskiego
Śląsk — Warszawa

Do warszawskiego Związku B k«erskiego
wpłynęła propozycja śląskiego Związku Bokser­
skiego o rozegranie w dniu 15 lutego meczu bok­
serskiego Warszawa — Śląsk na Śląsku Wsku­
tek braku wolnych terminów WOZB prop.izyi.ji
%ic przyjął.

CHMIELEWSKI POKONAŁ MORGANA.
We wtorek odbył kię w Bostonie mecz bok­

serski pomiędzy Chmielewskim i Morganem
Zwyciatyl Chmielewski na punkty po szescio­
rundowej walce.

W maratonie zwyciężył Zubek, na 17 km Nowacki a wśród wojskowych - Wawrzac
W / ikiipaiu-m odbył

się bieg 34 km zamiast
zapowiedzianego 50 km
o mistrzostwo 4 Okrę­
gu Podhalańskiego Tra
,ę /redukowano ze
względu na dość ieszcze
ciężkie warunki Trasa
dość dobra chociaż pa­

dał śnieg s chwilami dął silny wiatr utrudniając
wodnikom uzyskanie lepszych czasów
W wyniku klasyfikacji na dystansie 34 km:
1 Zubek Joz<- . (SNPTTI w czasie 2:46 12
2 Sikora Józc' ISląski KI Narc ) 2 47 4
3 Zubek W ad (Sokół Nowy Targi 2 49 28
4 Dziadod Edward (Strzelec Zakopane)

25429
5. Fiedor ($1 KI Narc.) J:5<>.50.
6 Idzikowsk. (Sokół Zakopanel 3:00,59.
7 Gabryś Ludwik (Wisłai 3 24 28

| Znany trener i zawodnik austriacki Roehrl
Jozef startujący poza konkuisem uzyskał czas
25522.

W biegu na 17 km:
1 Nowacki Edwaro (Strzelec) 1:14 40 g"dz
2 Matuszny Jozef ($1 KI Narc.) 1:15,53.
3 Wowkonowicz Tad iWislal 1 16.31 .
4 Dawidek Jan (SNPTTI 1 16.31
5 Fąlrow.cz Stefan (Sokół Nowy Targ)

11854
6 Karpiel Jan (Strzelec) >-1902
7 Bursa Józef (Sokół Zikjpancl 1:19.15.
8 Bcrvch WlaJ (SNPTT) 1:23 41
Obiecujący zawodnik Gut-Szczcrba zajął 10

miejsce w czasie 1 25
Poza knnkiircm bietf. ­>li również znani zawod­

nicy iak Czech Bron Wnuk Mieczysław trener
Lange Górski Michał Mirus.r: Andrzej z któ­
rych nai'epszy cza uzyskał Bronisław Czech —
118 1 godz

W grupie wajskcwei z lekkie obciążeniem aa
pierwszym m-ejscu uplasował się Wawrzac Jaa
w czasie 1:19,27

2 Czepczor Jan 1:21 52.
3 Haratyk Jan 1:22.27 .

Dąb bije reprez. hokejową Polski 4:1 (1:0,1:0,2:1)
Roz,

wieczc
cach <
keje

grany we wtorek
/ Katowi

statni mecz ho
mający służyć

jako ostatnie przyg.
towanie dla naszych
zawodników przed
• trzostwami świat;
Szwajcarii — przyniósł

zdecydowane zwycięstwo zespołowi Dębu nad
rcprezcntacią w stosunku 4:1 (1:0 1:0. 2:1).

Mecz nic stał jednak na zadawalającym po­
z.omic Za wyiątkiem może trzeciej tercji, w któ
rej grano bardzi ambitnie przez co gra zyskała
na tempie. Dwie pierwsze tercje upłynęły pod
znakiem gry bezbarwnej, mało ożywionej Gra­
cze zdradzali wyraźnie brak formy spowodowa­
nej brakiem treningu Dało się to zauważyć prze­
de wszystkim u trójki krakowskie), której jazda
pozostawiała wiele do życzenia Na tle słabo
graiących hokeistów reprezeutacyinych drużyna
Dębu wypadła o wiele korzystniej Pierwszy
atak Dębu Burda Ursoń. Jareck był bezsprzecz­
nie najlepszą formacją na tafl, i wyraźnie odbi­
jał od pozostałych zawodnik v Nawet drugi s­
tak Dębu wykazywał lepszą formę niż atak kra­
kowski, w którym Wołkowski był bardzo słaby
jak zresztą i Kowalski Mcrchcwczyk wyróżnił
sie ledynie przytomnością w sytuacjach podbrr ra­
kowych Obrona Dębu Kasprzycki. Michalik by­
ła bezapelacytme 'epsza od obrony Warszawian­
ki Wernera . Metternicha

Najlepszym punktem obydwu drużyn bvł Ma­
ciejko Nie zatrudniany prawie w pierwszych ter­

UWAGA KOLARZE „REKORDU"
JANOWSKIEGO

Klub Cyklistów „Rekord" Janów SI.
zawiadamia niniejszym uprzejmie, :ż w
^Lwartek dnia 2 lutego 19.39 r. (w święto
Matki Boskiej Gromnicznej) o godz 10-tej
przed poludn em w sal: restauricyji ej p.
Pruskiego w Nikiszowcu, koło kośc.oh. od­
będzie si«, doroczne walne zebranie.

cjach wykazał w trzeciej fazie podczas kilku -n­ | Dla reprezentacji Marchcwczyk.
terwencyj formę b dobrą bramkarz drużyny ! Po meczu tym zarządzono dodatkową roz­
reprezentacyjnej Muszyński w sumie nie wypadł grywkę w jednei tercji W te] tercji ponownie
żle chociaż zna. bvło brak orzygotowania B. am -j zwyciężył Dąb w stosunku 2:1 przy czym pro­
ki uzyskali w pierwszej tercji Burda, w drug.ej jektowanych zmian w składzie obydwu drużyn
Ursoń, w trzeciej I .cchota i Ncy. j nic zrobiono.

U bram Ligi hokejowej

Zaolzie—Pogoń w Katowicach
W czwartek dnia 2 lutego br. o godz 14 «d

będą się na Sztucznym torze w Kaluw cach p erw
*ze f.nalowe zawody hokejowe o tytuł m slrzs
Śiąska pora ędzy KKS .Pogoń" — KS . .Zaoiz e"
Trzyn.ec . Zawody powyższe budzą powszechne
za.nteresowan e ze względu na bardzo dobrą o­
becnie Formę Pogoń . która w b. sezon:e n .e prze­
grała dotychczas an jednego spotkań a KS .Zn­
olze" cieszy s:ę równeż bardzo dobrą opną —
(przegrało w ub eglą n edz elę z ligową drużyną
Uębu zaledw e b:2 a przy w ększym szczęść u

wynik mógł być dla Zaolz a znaczne korzystn pj­
szy) Pogoń będz e w cc m ala n ewątpl w.t twar­
dy orzech do zgryz.en.a. tym bardz ej że chodź;
tutaj o wysoką starkę: perspektywę wejśc.a do
L g. Państwowej Pogoń wystąp: w polnym skla
dz e: z starym nternacjonałeni najlepszym z pol­
ak eh obrońców Ludw.czak em wspan alym tak­
tyk em Z el:ńsk m. przebojowcem Adamcem Gó­
reck ni i Metznerem w bramce. A więc zobaczy­

my.

Rlm. na druo m mieisiy ID Berlinie
W Berlinie odbył się konkur­, o wielką na­

grodę partii narodouo-socja!:sty« znej. Starto­
wało ogółem 105 kon;. z tego 33 przeszło p er­
wszy parcours bez błędu Z kon polskrh bez
błędu przes/ly przebieg ..Wizja' pod por Ze
lewskim i „Zbieg 2" pod rtm. Komorowskim

W drug.m przedb egu już ly.kf 9 kon m a­
lo bezbłędny parcours Konkurs nagrodę wy­
grał N em ec rlm Br.nrkrmnn na koniu „Ba
ton", uzyskał on czas 17.4. Di .g.e i irzec e
miejsce zajęl: Polak rlm. K^morow^ki n:»
..Zb egu 2" • Nem ec rlm H>-se na kon:u
. . Tora", mając denlvcznv cza- 4­8.2 . Czuar
tym był Niemiec major Momm na koniu „Al­

chimisl" w czasie 48.6. piąty — kpt. Gul:er
rez (Wiochy) na kon u ..Torno" v czas.e 40 6
POR ZELEWSK1 ZAJĄŁ SZÓSTE MIEJSCE.

W Berlinie odbyły się dalsze dwa konkursy,
p-zy czym w pierwszym o nagrodę m nistra pra­
cy Rzeszy dla koni krajowych zwyciężył znany
w Polsce teżdziec Temme na klaczy Nordland,
w drugim konkursi międzynarodowym o nagro­
dę ministra Ribbentroppa startowało 79 koni. 14
przeszło parcour bez punktów karnych, w tym
4 polskie

Pierwsze miejsce podzielil: Szwed por Biclke
na koniu Skatlmann i Włoch kpt Gutiers

Pierwszy z Polaków por. Zclcwski na Brance
zajął 6 miejsce.

­MiliDL
Rumuński związek piłki nożnej zatwier­

dził następujące międzypaństwowe mecz*
piłkarskie w r 1939:

dnia 7 maja Rumunia — Jugosławia,
dnia 24 maja Rumunia — Anglia,
dnia 11 czerwca Rumunia — Włochy,
dnia 6 września Rumunia — Jugosławia
dnia 18 października Rumunia — Czecho­

słowacja,
dnia 20 października Rumunia — Polska­
Wszystkie powyższe spotkania rozegrane

zostaną w Bukareszcie z wyjątkiem meczu
z Jugosławią, który odbędzie się w Biało*
grodzie.

Ruch jedzie do Francji
PZPN zezwolił Ruchowi na prowadze­

nie pertraktacji z klubami francuskim, ce­
lem sfinalizowania wyiazdu m.stiza Polski
na torunee do Francji.

Poza tym PZPN udzielłi zezwolenia
Oacovii na sprowadzeni ieJn:j z drużyn
czesko-slowackich r.a Wielkanoc do Kra>
kowa.

A. K. S. — LIGOCLANKA.
Dnia 5. II . br. odbędzie się w Chorzo­

wie II na starym boisku A K S (przy ko­
ściele św Józefa) w dalszym ciągu intensyw­
nej zaprawy A K S przed sezonem ligo­
wym towarzyski mecz piłkarski drużyny
chorzowskiej z K S Ligocianką Początek
o godz. 14, przedtem zawody juniorów.

WALNE ZEBRANIE PODOKRĘGU
ZAOLZIANSKIEGO 12 LUTEGO.

Z inicjatywy komisarycznego zarządu
podokręgu zaolziariskiego PZPN odbyła
się onegdai w Karwime ko Jerencia przed
s'awicieli zaolziańskich klubów piłki nożnei
ra którei postanowiono m in /wołać wain«
zebianie podokręgu zaolziańsmcgo na dzit*
12 lutego br.
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ffr 33. Czwartek, dnia 2-go hucgo lV3f roku. ttr. 9

DZIEŃ
NIESIE

Dziś: NPM. Oromn.

Jutro: Błażeja b.
Wsch. it.: 6.8.
Zach. sl.: 16.19.

Komunikat śniegowy
Komunikat śniegowy Ligi Popierania Tu­

,styki w Katowicach z dnia 1 lutego 1939
hx'\sim — pokrywa śnieżna 35 cm, Barania
kjora — pokrywa śnieżna 60 cm, Zakopane
L pokrywa śnieżna 70 cm (przeciętnie).

|mnrP»v

Złamał mu żebra
Przed Sądem okresowym w Katowicach

Marą/ Wilhelm Simon z Siemianowic, który
w dmu 8 października ub roku. wracając w
ttanif pijanym do domu napadł na Alojzego
Będkowskego. którego powatJ na ziemie i po­
bił dotkliwie Pobiteao odwieziono do szp'ta ­
la Lekarz stwierdził, że Będkowski ma zła­
mane żebra.

Sąd skazał Simona na 6 miesięcy wiezie­
nia.

Sapanie. Wybitni przedstaw ciele w edzy me­
dycznej przekonali si*. te nawet najdel katn ej­
szs dzieci chętn e zażywają dobrze znoszą na­
turalną wodę gorzką franoiaika Joasia, (o)

. WĘGIER — POLAK DWA BRATANKP*.
( ) Tarte Jest hasło teesorcez/nej ufta-wy do­

­ saJBMti Kcert«v Pan przy ko*: He N P.
0 . w K*!owesct». które c<J>eJie »ę 6 hł'eg>
,wsaiibslcwejTC.L.wKa­k>w.oech ul.
tn-ucii o reda. 17.
\L ZRZESZENIA SĘDZIÓW I PROKURAT.

( ) Reprezentscy.oy bał Zrze^zeei a Se-izów
T'i '"amorów R P. w Ka'owea'rh cs-t>ędxe
p 4 to'.«f: * saJeeh recepry.nych Sejmu ftlą­

3o w Kstcwccch BJ ten c e*zy sę rek co.
n « dnj-iym pcwesheoem i opn ą jedriy:* z cej
«j uia^r-h tnpres ksrnswełcwych.

SZOPKA KRAKOWSKA NA GOŚCINNYCH
WYSTĘPACH W KATOWICACH.

(I) W lokilo kawiarni „Cafe Clob" rezpn­
•jtj sJe prred«Uwieaia Stopki kmkcwskej Zbi­
fi Grotowskiego i Bogdang Brzezińskiego.
a scenee saopki przesuwają eif znane figury
iata twlltyczaeg-o I kulturalnego Polski I st­
anicy. Nezwyklt wesołe pioeenici. PrzedMa­
onis odbywają alf codziennie o godz. 6 1 9.30
rrzoretn. Wstęp wnlny. Przedstawienia sktoal.•• politycznej szopki krakowskiej cieszyły Sie |
hrzymiem powołaniem w Krskowie. gdsie wi
iii Tetmajerowsitiej osiągnęły tgórą 50 apek-1
kii. W Kstowicach Szopka zsbswi tylko k lka '
si, gdyż później wyjeżdża na aawody FIS do j
ikcpsltego.

brania

OGOŁOCONY SKLEP

(—) W nocy na 81 uf> m po u*7kod*esV« kret
i*Jsrny:h i wyb c u exy6y w drzw ech we,ó:iy
BryeJa, włmir-no s« do ifcłtdu trmy PaJ<«nk w
Ks<towcach II przy uł':y Zcurkowej 74, ekąd
fckradzeno węikszą kśc" wyrobów tytm owych.
<rrw»jry kdcnałnei wyrtby m e*ne i nne arty­
fcucy w>rt*yw«e. łą­tnej wartość: ckolo JGOO zł
Doencdzen a w toku.

Kntnwlrs]

Zebranie w Siemianowicach.
lwa Olmn. JgSjMT • •lemanowtraeh Sl SSSllSŚS

M iwycialne dorncine wnlnr rebran • frnlaida no
Ma ai« Z luteeo o todi U w lokali p Ocikl prir
B..rbary.

Zebranie w Rybniku.
ktsM Komitet Opieki Kulturalna) nad Polakami w
MtaSsasaatti kolo w RrM ku tawlaSamla. a* iwjr­
M walne zebranie Vnla odbeilite ale S luleio n g,ili.
• m p»ńat»nwym glinnarliiirt w Rrhnlku P« adanlu
wnrS^nla ta rnk nMe«»y i nakreśleniu całe) di a­'cl Knmll<-tii na frunrte rrhnlcklm. ora» po «­
alrnlu abeolutorlum naatn.pi roawiąianle kola.

DYŻUR LEKARZY KASOWYCH
(K) Dr*t»r k&«r»k: ksey chorych Kstcw1*w

c*»nrrtek 2 hf'efo pełń ą: pp dr Krs;*ws4r —
Dyr€iVryjnj 8 de N-M<CVch — 8 Msia 33. dr Ka­
lłK-wnk. — B:gw:ee. Krtkow.-"<a 38, dr Sirore­
paA k — Dąb Dt^!x-w3 1 i dr DZCITŁC — Lgo­
ta, Psnewsł'ejw 9 LeJcar*e specjsi a> : pp dr
8'el'śsssl — Kochftirw.ek e-go 3. dr LytnrĄ -*­
Persck «TS;O 16, dr aWwgetśa — Dą/jrcw«fr cło
24IćrUM—8Mais7ilekarz, ­dentyłta p
Kuańakt — Kcócosik; 37.

MAGI8TRAT SIEMIANOWIC
KOMUNIKUJE

(K) Msiysrrs< m ST'* S em ancVc śl przy­

pesn na m eje^ewym właśt e eł<łn d( rniów, ze ter.
m« płytkości II rsty pod|'k»j bołjn'V'wetr0 | H
pflsców buirwitych cc>'ywj s dn sm 18 ks'«>g}
\&S8 isjląg W MI« nfi-(pVacen« poda ków w
prrep wnyns tennioA ns*:tpi śceiyneie wraz
z kx.sst««nk

Z ŻYCIA STRZELCÓW W GISZOWCU

(K) Ns ws'fij'^1 z*cjrami Zw SŁrze!ecA'«t«
w G«<«VSJ wjbrłnc zarzel do któregr w««il :
Stacha Wiuwiy (<prtw>). »nri Gonet, Marzec,
Żn-.fjJa. S-.­ÓĄ Zowadz i Gythxsa.
rhf>r»Aw

onr»ui'k«tw

Życrenia.
DIujoletBl naat abonent p Jat Oollor t Ckhoj.'•) aamieaakaly w Katowtcael). urasdnlk Oleaeke S."benoazl dii* t luteito SO-te brndtlnr Z nkai)l
«l?ln jnajomi tls, aolenliantowi eerdeczne tyczenia.

Specjalista w chorobach kobiecych
1 położnirtwle

Dr Jan Kilar
osiadł w Katowicach, al. PUndiklsgo 57. Tal. 362-BO

DYŻUR LEKARSKI W CHORZOWIE.

(=| W czwartek 2 bm dyżur leksmkl dla
członków Kasy Chorych w Chorzowie pełnił bę­
dą pp : dr Janiczek. Chorzów I, Wolności 16
i lek. Hanslik, Chorzów II. pi. Mickiewicza 12.

OBŁAWA NA ŻYDÓW.

(=) Policjs chorzowska przsprowsdzłs w ub
wtorek na teren e m asta obławą Przytrzymano
39 2ydów przebywających n elegaln e w strefę
grancznej Na przytrzymanych sporządzono do
n.esien.e karne.

KRADZIEŻ W POCIĄGU.

(=0 Aleksander Rutkowski z Chorzows jadąc
wdnu31bmpoc.ągemuzTaroGArdoCho
rzows. został okrsdz ony przez n eznanego sprsw
cą. który wyciągną! mu z Leszetu marynarki
portfel z 960 zł gotńwki.

1• ?!
LaDa^ aV ^

­ > -łakss^asj IiW i

aWC.^łałwffwŁłX

. • ''i
*iz>I

Jak jut tmtgiaj dVnosi7t7my, w tO.ą roeznief ' Pr. Gratyńskiego w Str>naici§ S» styrrHła,
zbrojnej agresji etetkltj KU śląsk Cwtyiuki ydut w krwatcych walkach pod Stoniwą po­
odbyły fię na Zaolziu uroczystoici oddania U gło tO tcłnitrty poitkieh, spoc zyw ających
hołdu poległym obrońcom śląska Uroczysto­, t.o cmentarzu stonawsktm. Na zdjęciu wida*
sc\ takie odbyły sie w obecności Wojewody wspólną mogile poległych Łołnicrty, przybra­

ną w zitiązku z uroczystościami.

KUPCY NA F. O. N.

(=) K-up-y pr!«?y i Chorzowa z*Srs!: naF
O. N o*>-ło 10 000 zł Zs wne tę za^upcuy ze.
attne sprzęt wajs^ewy, k'6ry wręcz ny bedi »
prz«ł» «wcSsjsssj wojrkyywcsiis; w dn u 3 maje br

POWRÓT REEMIOBANTOW.

(=) W ub wtorek, przez punki grsn czny By
tom — dwirzsc powr6c:ło z Francji do Polak 11
reemigrantów.

WŁAMANIE DO KONSUMU.

(=1 W obiegły wtorek włamali sie nieznani
sprawcy do komuna pracowników w Chonrw;e
(ul 11 liłtopada) sk«d tkrsdli 500 zł tf>f.wki
oraz większą ilość towarów, wartości 400 zl.

Swis>torhrrw>r»
NAJSTARSZA OBYWATELKA LIPIN

(S) P Grzowbrwj pres; n»« c cg;!osz<n e ns­s'f'rj.4: *łc pc<*z ^ko^cn s: „Zs zkione m. w
•*:zerc*\ z okor^. mc eh 90 i».'<dt n l«ne grs­
tc'a--J«. kwrtty i pedt 'Y, (oklsdjm tą dr'ir.ą
Przew. Du.howerW.wu, Gi? <go4nym SŚ B:ro­
m<u«7f{fm z prz«d.= ?rvcls, d. - cg m mcm krew­
nym. RsaMgsajljBi szapśJi ka:<r m. zn^Jcmym,
S ow Ms ck Cbrzc*r jnnsp c-h . Prils-k e.i Str«.iy
H^fKTcnej ortz wzryiąlkm p#rtf <-fi( on. k'6rty
ł>r?J uizsł w n8ibc*°ń.«tw e .•uSł<wz,­wym nej
8xrde;zn'ej-*zc «:ar<ip łs>k e .Bóg zsp'.£Ćw.

USTŁOWANIE SAMOBÓJSTWA.
(Ś) W ubiegły wterck w godzinach popołud­

niowych na polu obok kol Niszka w Swietochło­
wcach. usiłował popełnić samobójstwo przez
wypicie większej ilości lizolu 25-letni bezrobotny
Gerhard Cuber z Chorzowa W stanie grrinvm
desnerata przewieziono do szpitala hutniczego
w Świętochłowicach, gdzie pozostał pod opieką
lekarską.

PPMiY>OF RF/ROROTNYM!

Po wyborach w fabryce
Nalronag

Onatnio ocłbv!y ile, sv>-bory do ridy rt­
l-ladowej fabryki Ńatronag w Kaletach. W

jv/yn;ku wyborów do rady zakładowej we­
[jz!o r Po'skie|o Związku Metalowców
7PZ2 trzech radców. Jeżeli zważy się, ż*
t.ine związki w akcji przedwyborczej sku­
piły cały <wói wy.lek na zwalczenie ZPZZ
— wvn'k wyborów należy uważać za ko
rzystny.

W rjrcMt 5amvcb Kaletach odbyły $'e
w ostarnirh tygodniach wybory do zarządu
Kasy Chorych fabryki Natronac; z Polskie­
go Związku Metalowców ZPZZ do zarządu
Kasv wchodzi p:eciu przed^awicicli.

KURS n?.\ PRZODOWNIKÓW ŚWIETLICO­
WYCH W PIEKARACH ŚLĄSKICH

(ś) Me-»:<yiy 0»rcd'.k Ołwetcwy w P:«U­
rsrh *!ą«kch orgjnrsi^ w cta« e od 8 k/tt^o
1939 r dc 1 m»r's lf»C9 r kurs zajs?ć •wetteo­
wy?h *'3 o-jed^wn !<ów ro*eJ*ryrh organzteyj

I wy h CtJasji szasyjsj bc-dze zaz-nsjern e­
ne p»zi i'»>n ków r>rgsmocy>nych s pewnym
ft.rrr^m: p-<;c k:6re w nne być reflłzowtne na
teren e śwetlc w celu usłrtywnens zee-połów
pracy Zsję? s kursu odTiywać s e będą w lokato
śwe-lcy p--rszerhnej nnkdccanych nr 2 w P<
karach ś.ą-'<ch dKince I (srkcłs poważ, m- 1)
w p*« sjsjsi ajłsal I śr<dy od godz 16—18 Kałóu
org-im zerja snota nylos i 4 pr*c<łcwn ków (czai).
Zylcsrtrs nslfiy k erowac do Owrrrdka Ośw a.
towtgc w Pfkarach S! z pfdsneim nezwak
•ka^dyd? ów n-i ksjre do dna 3 ioiesro br. Kurz
IffspoCZyssa s * w Aredę, dn s 8 lutogo br. o go­
dz ne 16" w kkslo wyżej wym etKnyrn.

KURSY ALLIANCE FRANCAISE.
(—) Tow. Alliance Francai«e prowadsj od

sHi lat w różnych miejscowościach kurs • jeży.
I francuskiego, cieszące sif wielką frekwencja.
obecnie rotpoctyna alf nowy kurs dla porządku
cych w Katowicach. Chorzowie I Rybnika. Mo.

™ takie przystąpić jeszcze na latniejąee kursy
zaawansowanych. Specjalne kursy dla izieci.

'•' ższe szczegóły w ogłoszeniu w dzisiejszym
Jmerze.

POCIĄGI POPULARNE DO BIELSKA
I KRAKOWA

(—) Lga PciP>f5nZ Tirys'yV Deł w Kjto­
|**'«:h 0Tg-m7«j> ne •'e*aH'«j|% 5 lune-go peersr.

'i-simy z Kstowc do B e»V« z nas^puJsKym
; £d*>m ja*dy: Kstowce cdj. gndz 7 04, Bel.
przyjazd 8 36 B'«Uk« cdjazd 23 11, Ka''«w­

prrx««Jd 21 60 Po*^j w Ltoce. Ceme pm.
•J t-jsn i z p;-wło'tTn 920 zł crsz poosjąj pc­

MM ł Katodę do Kwkcws. Kstow ce oo\jszd
f 12. Kraków preyjszd 9 68 Kra4ców odjar4

' 10 Kj't<vwi'ee prrycazd 22 04 Pt stój w Szop e.
•".h • My>kw cech. Cena pnsej««id«j ta«n i a

%-c­em 803at
^ODZIEJE W MIESZKANIU FRYZJERA
(_) Dn s 29 i>b m. w eczorem pod n ecoec­

r iść dcmewmków, po wyibcoj sijoy w tton e —
^-l n ezner.: s<pr«w;y do m'e*if<a«t s fryzjera°*,e FcrdjTOńfldz w Brymowe. przy ud Bry

w«keu 88, sfkayd sflorh.ll' ga«rdełclbe rrvcr»Hą i
<>*ak% hf"z.ne oraz b.K -u^tr.e łączoej wactoski
Kie 1000 ał.

Jeszcze o sennych marzeniach
Czytaliśmy n edawno artykuł p. A. Pod­

Iesk:ego. p. t . „Senne widzikdła'. mówiący
o znaczeniu snów w życiu codziennym.

W związku z tym zainteresuje może nie
jednego zagadniinie istoty rr.arzeń sannych
czyli widziadeł i ich powstawanie.

Marzenia senne. — to ciekawe zagadnie­
nie naukowe, ciągle jeazcze poruszane przez
naukowców-paychologów Którzy za pomocą
badań, starają ^ic dojść do ich treści i nale­
życie je wyjaśnić

Według określeń naukowych, marzenia
senne — to zespół procesów psychicznych,
zachodzących podczas snu. na tle którego,
irr.dgnaca człowieka działa szczególnie ty
wo. W marzeniach przeawia sie normalnie
cała twórczość naszej fantazji W nich prze­
żywamy nie tylkt osobliwe grupy wyobra­
żeń wytwórczych ale obok nich często złu­
dzenia i halucynacje, przekonania i przed­
stawienia, przeważnie jednak chaotyczne.
Marzenia we śni*, różnią sie pod wielu
względami od marzeń na jawie, gdyż są bar­
dziej bezładne, niepowiązane w całość. —

obrazy zmieniają sie szybko, jak w kalejdo­
skopie i ulegają nieoczekiwanym przekształ­
ceniom (np zwierze nieoczekiwanie staje sie
człowiekiem itp.) Sytuacje i działania
,w marzeniach) odznaczają się brakiem lo­
giki i drwią aobie t praw przyrody. Pomi­
mo to sytuacje te przyjmujemy we śnie bet
zdziwienia, jako coś zupełnie naturalnego.

JTO 'eż choć w snach czujemy sie świadkami
Jtych „rzeczywistości", to po przebudzenia

się, umiemy to ocenić jako złudę Stąd. gdy
w życiu codziennym przejdziemy jakieś nad­
zwyczajne zdarzenie, zwykliśmy mówić, że
„było to iak we śnie".

Wyjaśnienie powstawania m a rzeń sen­
nych i ich mechanizmu, jest bezmiernie tru­
dne Prawdopodobnie są one wypadkową,
na którą składa się wiele czynników. — iak
np bodźce ze swata zewnętrznego, draż­
niące nasze nartądy zmysłowe. — różnoro­
dne procesy fizjologiczne, zachodzące we­
wnątrz organizmu, dalej — nasz* ubiegłe
przeżycia, przechowane w pamięci i wystę­
pu ące we śnie w postaci obrazów. — w res z­

cie nasze życzenia jawne i ukryte, obawy
itp.

Jedne z marzeń sennych są przyiemne.
inne zaś przykre, często nsjwet tak bywa.
że marzenia przykre na jawie stają się przy­

jemnymi we śnie i odwrotni* Niektórzy lu­
dzie odruchowo biorą w marzeniach sen­
nych taki żywy udział, że po przebudzeniu
się. znajdują *ie ni* w łóżku, ale obok łóżka

Na marzenia senne dzia aj:, wrażenia ze­
wnętrzne bezpośrednio i poś. ednio. Zbada­
no, ż* gdy komuś w czasie snu trudno od­
dychać, wówczas śnią mu się różne zmory,
strachy itp., które go dusz*. Wiele podob­
nych przykładów otrzymano na podstawie
badań. Badać marzenia można przez na­
tychmiastowe przypomnienie ich sobie, za­
raz po przebudzeniu, w iak najdokładniej­
szych szczegółach, gdyż sny są często bar­
dzo powikłane. Prol Freud, znany psychia­

tra wiedeński, uważa wszelki* marzenia sen­
ne za zamaskowane urzeczywistnienie ży­
czeń, wypartych n* jawie z- świadomości
Przypisuje jn snom charakter symboliczny,
do którego treści można dotrzeć przez umie­
jętną interpretację na drodze psychoana­
lizy Jego zdaniem, sny odsłaniają nam tak­
że uta;one m.śl\ skłonnoś.i zbrodnicze itp.,
których się na iawie wstydzimy.

Czy człowiek zawsze śni, to kwestia tru­
dni, do rozstrzygnięcia, choć są ludzie, któ­
rzy nie pamiętaą żeby kiedykolwiek miel;
choć jeden sen. Możliwą ,<i. rzeczą, że i oni
śmą. lecz natychmiast o tym zapominają.
Niewiele zaś iesl osób, które mają sny co
nocy Najpręd ej zapominamy sny nie int«­
resu:ące, te zaś, które naa interesują, po

,wtarza:ą się czasami w daiszym ciągu na­
stępnej nocy Są to t. zw . n/ seriow* Zda­

I rza się także, że jesteśmy przez cały dzień
, w takim nastroju jaki dom nował w ostał­
am śnie Jeżeli więc były te sny wesoła, to
nastrój nasz jest pogodny, leśli zaś sen był
ety. to i nastroi nasz jes ponury.

Analiza marzer. sennych może rzucić
pewne światło na oanego człowieka, na je­
go dziej* i dyspozycje uczuciowe. Sny, to
wielkie źródło dla twórczości artystów poe­
tów, pisarzy itp To też niekiedy odpo­
wiednikami rozmaitych widziadeł sennych
są opowiadania fantastyczne

Ludzie, którzy lubią dowiadywać się
o swą przyszłość bardzo często szukają jej
w odpowiednim tłumaczci.iu snów.

Zagadnienie marzeń senn,ch fest nadal
bardzo interesując*, ale dat* jeszcze wiel­
ki* pole do popisu dla nauki ścisłej

Z. w.
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IŁK--0 TEATR
Ufo* KINO.
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TEATR IM ST WYSPIAŃSKIEGO
W KATOWICACH

UI-llII1i»N•
fiarartek o fodi I* •* ..PI«<T»«O iini traaedla"

fla MIII; Laura - O fodi 19: ..Kamy ' buiary" 41*
br"w»r.w ,,-v•

Sobota o iodr. 1S %>• ..Romantycinal * dla arkftł. —
o «c»łf i» M: ..MMMM I«<I ITH»'II ' ai»zsp

mmim o*aii IS»MI n«d» t>kr rat- ..nu­
Mr»o MM traaedla". — fi *od 1» (Ul: ..Dlnriago la­
Ml traaedla" dla huty n*i»rr

Ponledilalrk n fodi. lt>: „Romanly. a*l" dla beirob
Łiryalow.

Wtorek o fnfi. M: Koneert Oaora.1) Pubrowakij —
•ajałyuolfjazy baa-baryton

0 siedzibę zakładów pszczyńskich
Wysłuchajmy i tych drugich

Od Rady Zakładowej i Rady Vn dnicze; I cować jak najekonomiezniej i «i* narażać a:
ę

yrekcj. kopa.ń k*. von Pies* w Kat wicach n koszta administracyjne, n ei roduktywne

Wą

Georgij Pubrowsklj.
Kat

it.Oi

• wtorek wyatapl
fil Pubrowaki) w .«'»mim
, Ternon". ..Kalata la*>r". ..rai
fin". ..Te.ca". „Fauat". . .Poryi
n>rb ary) orai romiMłt Rna ten I
hml (ul trriimfan-l na ajlMajMIlt
tro«<ollta'n ll.maa Nowy York. To*
dyn a I Tlr'Vlr] Opery w Tary
tiu. tal. »« 48.

„Głębia na Zimnci"
Na)bH»a»a, r-rłtrter BMBffjB t. - atru

• Mdzle .dęba na 7ln n»|". wanrtalala i
Jr.rao alt nnd paeud-«'»'« BrajaaaaMa I
ra. w n»rw»kV ttitereauja.ee) majeniu
%0 Tatarklrwlrta.

h baa-barytnn Oeor­
enert«i-r»e: ..Hamlet",en". „Eiiajenliiai One­
Oi«lnnoW I aaerea In­
rn eleatyl alf nlebtw

arii Ma
Ilili-ty w kaala tea

TrATR NA
7VPr7E - płatek I M
• rak*'

PRPWINCM
eto e g.-tfz a*» ..Tan Jo

gotfi. PM: ..Dla

otrzymaliśmy następujące uwagi
„W mysi zasady „aud alur t- . altera pars'

prośmy uprzejmie o umeszczen.e tych kilku
kłów kondensujących i ilustrujących nastroje
.'.acown .ków Dyrekcj. Kopaiń I >zczyń.«kich a
racj: kampam: jaka zosiala zainicjowana
l>r/tv mas strat w Pszczynie co do przeniese­
H a Dyrekcji Kopalń Ks.ęcia von Pless do
!'-/vynv.

Na wstępie chcielibyśmy zaznaczyć, źe
Dyrekcja Kopalń znajdowała ;ę zawsze w
Katowicach jako w centralnej siedź.b> władz
i urzędów, z którym: konieczny jest stah kon­
*l kt dla bezpośredn ego omów er, a. czy wyja­
>n m a całego kompleksu spraw. W ostatn eh
cewet cza-ach daje s.ę zauważyć silna ttn­
'l.'ncja i dążność ze strony koncernów węglo­
wych, które do tej pory mały >wo> centrale
|.za Katowicami, ażeby u'oko.\j,ć swoje dy­
rekcje aliiwne właśnie w Katov rach Jest to
zupełnie zrozum ale je*l s P zważy że każde
nrzeds rb orstwo w/41'ędn e kon.erny chcą pra

je obc ąźajijce. Momtnt tych zwęks/onych
Kosztów wprawdzie nie dotycz i bezposredn-o
ofn\łu pracown ków. gdyż ne w)| je ponoszą
.i'« ponosić będą. pośrednio jednak pracowni­
cy są tu zainteresowani dlategy że np koszf.
'i.kieby wzro<Jy dla nowej Spółx z racji prze
n.es enia do Pszczyny wynosiłyby około 300
•y^lecy złotych roc/ne. która to kwota w tvm
wpadku zbędn e wydana, mogłaby być z ko
rzv*cią użyta na celo inwesUcyj w kopal­
i- ach a przez to warsztaty pracy mogłyby
być zwiększone i poszerzone.

To byłaby sprawa zwiększiii'a wydatków
da Spółki.

Ważniejszą dla nas jest sprawa mieszka­
niowa. Nie zaprzeczamy, że w 1'szczyn e mo­
że się zna'eźć kilka lub klkanaście m iesz­
kań, w żadnym jednak wypadku ilość ta p.e
może wystarczyć dla ISO rodź n. czyli około
"00 c-ób. przyzwyczajonych do m e--zknn. je­
śli już nie komforiowych to w każdym raze

zkań dla ludzi przyzw ycza">ivch do pew­

nej skali wymagań pod względem tn-e**^
n.cw ym

Wsrńd urzędników Dyrekcji Kopaiń bar
dzo wiolu popala w Kaicw cadi ai'. -^ '^,
p-vwatne. które np. przy 3-ch p< kojach z kk!
rliną. łazienką itd. kosztują 50 do BO ?ł \
r.eważ mieszkań lak eh w 1'szczynie n e ląa.
dą. nie pozo^tan:e ;m mc mn-'i:o. jak do..^
Hżać do Pszczyny j wydawać na sam b let ki>

IiIKI.SKO — p«n'adilnlak « bmMMO iarat tra««IU".
CHORZÓW — wtnrrk 7 b i. o fndj JO: ..Romantz­flrl"
POZCZYN* — wtor»k T bm. o fodi. X>- ,.Plarj*fo

Mrai tra-. -1'a"
I1IK1 SZdWICK — 8 bm. o fodi a»M: ..Claciefo «a­

W lertfnin priMOit4w grnciolu krokowego i
dolMiliwołci ptchenowych Mtara*M • -\n furt
ka Fraaciuka-JóitU stanew rc«ny nadzwyetaj
łaB>dn e d7 lltJłjfT i czę^tekr^ć n*za«tąp ony
lr«4tl pfMCiyucnJ%ry

Dzień imienin Prezydenta RP.
w Katowicach

MIEJSKI DOM 11'DOWY * Ch«.r?o»ie

i «ndi. .« • V> ..li«» TaktAw Ra

KATOWICACH:
ajtatl 19J5 r.

»alKik> - »r"»u • l.ir-a
KINOTEATRY

od dala an
r^riTii!.: Mana Antonina".
TASINO ..Otoa Matki"
COLOSSEIM: ..Ody »w aidy łaploną".
SI-ON-r n .f>.r« matki"
STYLOWY ..ino dni Napocona".
ISION: ..Tr/yłoda pod THryit-m".
ZORZ \: SlfrMri Ki ry"
poorcicz: - BAJKA: ..Piaf wywiadu" I ..Wyaps

ali-i -HfHif.
ZAWODZIE — ATLANTYK. „Kobiety nad pn»pa­

djt.ą
" I nadprosram.

Inne meiscowo^c1:

P1ELSZOWICE — SL.ASKIE „Sygnały" 1 „7.*w pa­
•rai".

CHORZÓW — APOI.T.D: ..Profawr WIVrur" I ..I.n­•7laMm-M".­ ROXY: . Orh'nna" I.Mirf tlflM".
— CO I.OSSRl M: „Klamatwo Kryntyny"

I „ll ooloo ".—rE'.TA: ..Param-ta" I ..PrirMępca".
RAJDCK1 - '1-\RKIE: „Gehanna" I „Plarwaia mi­

ło.*!' pen»)ODarak".
JANÓW — PŁOWE „Naara r/wArka" I ,.Marr-o

Polo".
HTSbOWICa — ADRIA: ,,7.dobywcy Marokka" I

^Za la.lon,,"MYSŁOWICE - ODEOS: .Tango r.ortnrno" orat
nadprogram. — H E LI O S. „Pilfn na wyłrlgacb' orai
n ad pr ogram

MIKOŁÓW — ADRIA: ,.rrocp» Dr. Derugi" I nad
program .

NOWY BYTOM: „Bal Karola" I „Klęska blalegi
kobry".

NOWA W!E« — SIENKIEWICZ: „PlaMo Snh»ry­

I ..5 m lonnw aruka apadkoblerry". — TIAST: „Pro­
teaor Wilcinr" I „Lord Jffa".

TIEKARY SL - APOLLO: ..Zakocham wrogowie'

Katow:ce. 1 lutego
Z okazj- im>nin P Prezydenta R P prof

F-'nacej;o Mościckiego odbyło się wczoraj o go­
dzin e 9 30 rano uroczyste nabożeństwo w ko­
lc!t!f Piotra i Pawia w Katowicach Na nabo­
ź'ó-:wo preybrl! przed-taw.ci^'e władz woje
*rMlk!r>h z Wojewodą iłr»m Qrj»z. ńik m na
ciele, ks B>k'in 'damsk*, ka. Biikan łnfra.
ran Bien:rk, pik G ta i rar-^n5! władi woj­
skowych, prezydent m. di. Kocur, dyr. poli­

cji Kntzner, pti"dii*aw!rte1e Sefmn, tądow ­
nctwa, włada górniciych itd- oraz organ ra­
cje i m'odi'>i jiko'na.

Nabożeństwo odpraw I ks kanon k Matrja

lejowy III ki. zł 25.40 miesięcznie, niezalej.
re od wydatków takich, jak uttzyman e ca­
łidzienne w Pszczynie, podczas edy rodź ni
pozostała w Katowicach również mus- pro­
wadzić gospodarstwo. Poza stratą pen.ęż^^
schodzi w grę równeż i strata czasu na iat
f c e do dworców j przejazdy, cc uczyni';
około 3K godziny przedłużenia dnia roboc/e
go.

Ponieważ w Pszczynie jest tylko jedr
gimnazjum I liceum to tvlko pedagog czr
przeto młodzież szkolna studiująca w szko­
łach technicznych, zawodowych handlowych
k-nserwatorach Wyższym Studium Naul
Społecz nych wielu nnvch u?».elniach m

alabv dojeżdżać co jest ni. -w skazane
po czym odśpiewano ..Boże coś Połtką Row­ „g^ ,drowolnych . pedagog czt.ych i po­
nocześne odprawione zalały mo-łły w ko­ , wp!k.m WVf,Uam,. obarczający­

śce.e _ewange ick.m • w rrnagodze •»*•*•,„ Aukn. -. hnrf..
skiej Z okazji im enin P Prezydonta R P
m asto bogato udekorowane było f.agam. na­
rodowymi.

Maszyna rozebrała robotnika do naga
W fabryce Babcock-Zie'en!ewskie$o w I Pędząca z dużą siłą •okarrra adarta

Sosnowcu miał m esce n ezwykły wrypadek.li Wojtasika prawic całe juanie i podarła
który tylko szczęśliwym crafem nie zakon-11> w strz-py. tak że robot.'k został niemal
czyi się tra^ic^nie | ne<Ji, wychodząc przy tym z wypadku bez

Ofiarą tejjo wypadku padł robotnik Jan naHniejszetfo szwanW
Wo taszek pracuący przy tokarni. I Wypadek »en ;est przedmiotem licznych

Prawdopodobnie wskutek wlasnei n^e- rozmów wśród za'ojJi robotn;czei fabryki
uwaiji. spowodowanei być może zmęczeniem.; Bebcock-Zielen ewsk^etfo i — iak twierdzą
Wo'taszek został pochwycony za bluzę przez ' mektórzy — stanowi dla \Vojtaszka szczę­
tokarnię. IśHwą wróżbę...

łwhnlk
POWIAT RYBNICKI W CYFRACH

. aMtewy — 15 069 tt4l'fl — 14r*20 Kniłrów —
9376. P.s:ów — 8170 Ned,krtfM —68-54,

ICzerwc*rr'<a — 5445 Chw^low ce — 48<M.G e­
Iriticwce 3717, Pcipelów — 3520, New a­

(R) W dnu 31 ap-jdtta ub. r. l .czyl pcwaf^nn _ 3 384. Mafk! »« D:«ne i Górne —
rj*»* ngóltim 241045 m csiBksń. - ów. z efgo 3 325 i Przymwce — 3 268 •««fc'ŚC»ł« P'iy­

I prjrzc-ztyćine mss;3 posed-iją: Rybn k — UOJ: c-gól.iy liu>łnc*:.i w puw ec> r|te4ak«l »y­

I

28552 tflCy —6157. Wcda'«ław — 6200 me- wl w rj'kni «p:.: -wc7dsw.- zy>m 3 194 m esz^kań­
•tkaśfó*. W c-kiyze grony prze i.< o w ają »e ec I ców, z CŁCJO przypada na most* Rybn k 675
do afeMM rezebnt-^o wttutśti na» cipaijąicc: Ry-1 m'<s7"<ań:ów.

dotk'iwe budżet rodziny.
Duża ilość pośród urzedn ków •Mfiff)

­k eh oo« ada w Katów cach o<iódk dzialko-l
we. dobrze za2o«ni>darowane AHTIOŚC nierai]
k kusel złotych, które mu?e'ibv sprzedać
bezcen, narażając się na dotkliwe straty pie­
mężne.

Do powyżej naprowadzonych argumentów
;Tzemtwia;ących nrzeciw przerres en u Oy-j
ekci Kopalń do Pszczyny dorbodli jeszcze
•a oko'irzność obecne już aktua na. że Brai
'wo Pszczyńskie bud ije w KAII w- .c a cb-Ltgo-l

if.e os'edle dla pracown ków Oy-ekcr KopalA,|
i»dze każdy z pracown-ków będzie mógł na­
być na własność domek z oTródkiem na bar­

' dzo dogodnych warunkach Prm* w lvm k!*j
1 runku «ą roznoczęte. pracownicy w dużej lici­
be iuż przyjęli na sebip zobow ązania natir-l

lrv finansowej w łnczn^śr z oowvż«zą akr­;ą.|
P-zeniesienie Dyrekcji Kopa'ń n P tvlko utr^­

| c lobv cale to zamerzen e tak bardzo ważn»
ZP stanowiska spolorznego i państwowego,
lecz równeż naraz loby pracown ków na stra­

I tv f.nansowe i ewentl niepotrzebne zupełne
procesy.

Bardzo uprzejmie dziękujemy za udziele­
; nie nam gościnności na lamach ..Pol*ki Za
ehodnie'" i r.ozoslaiemy z wyrazami poważa
r a — Urzędnicy Dyrekcji Kopalń Ks. «
Pless".

PIOTROWICE - PIAST: „Wrio­
..Sli­

„Obroflry

fili.
melodU

RADZIONKÓW — CAPINO:
^l^klrta nn Mara".

RCDA SU - BAŁTYK ­ ..rnebrzm
»VMi Indian"

RYBNIK — APOLLO: ..Mol rodilre rozwodia ate"
t ,.C7»rd.iai". ŚWIT: ..NirM-aki 11." I ..Wlelk dzień".
^ HELIOS: „rietro wyżej" 1 „Toni z Wiednia"

SZOPIENICE - MKL - .Szarlatan" „Florian".
SZOPIENICE — COLOSSEIM: „Śluby ulańnkle" I

, Kombnt:

Młodzież świetlicowa przed mikrofonem
rozgłośni katowick ej

fredy przewinie sylwetka popularnego „Ka
lika" — wszyscy jak na komendę sze pcz ą:
, patrz pierzyna — Karlik!"

Z Ciocią Helą, która z nimi przeprowaazs
ostatnią kontrolną próbę, nie szczędząc f«
tad i miłych słów, mają nwtność dłuiej prze'

Co piątek o godzinie 17.55 Świetlice na tygodniami przy pomocy instruktora oświaty bywać. Przełycia te pozostawiają przemili
śąsku ożywiają się, bowiem w fj/m to czasie pozaszkolne), który z tamienia Wydziału O- wrażenia w sercach wykonawców, z aś ogól
rozgłośnia katowicka nadaje popularne jut świecenia publicznego org ani zuj e słuchowi- tłuchaczy zapoznają z wartościami zf^ytko­
oziś na śląsku audycje radiowe dla świetlic, ska radiowe dla świetlic, trudzą się świetli­ mymi i kulturalnymi śląska, o których, opo­
biorą w nich udział świetliczanie z najdal-' czanie nad tym, jak pokonać skazy, tdobyć po v­iadają w radio.
szych zakątkóic śląska, jak z Brzezia, Pszo- prawność i nieskazitelność wyn^owy przed i z 15 audycji 7 było muzycznych, zaś 8 stu­
uv, Cieszyńskiego, którzy nigdy jeszcze nie' mikrofonem. \chowisk. W ten sposób z mikrofonem zetkn?

ŚWIĘTOCHŁOWICE - 2£
°u£ "nru" młodość1^widzieli mikrofonu, nie mówiąc jut o tym, te\ Czasem w bezpośrednim zetknięciu się z <o się po raz pierwszy SZ0 osób.

' - nic przypuszczali nawet, ił kiedyś będą mogli mikrofonem okazuje się, te nie wszystko jest j Dyrekcji Polskiego Rtdia nalełą się H*
sam stanąć przed nim, przemówić do niego v porządku, I tutaj znowu pod okiem popu- va podzięki za umotliwienie szerokim masom

rirn«)nnarkl" I ..Zbrodnia w Monte Carln'
TARN. GÓRY — ŚWIATOWID: „La Habaner!".

El KOPA: „Cynanka".

TEATR M1EISKI W SOSNOWCU:
;6 D0 I Ifi.SP: „Włamanie" GrzytrCzwartek o godi Pledlerklefo.

COGRAIĄ \T KINACH W SOSNOWCU
ZACLEOIE: „Klamotwo Kryatyny".
ZAOLEBIE: „Zwycuzcy lywlolu".

ItOWMaC: „Prawo kobiety".
APOLLO: „Todlotek".
ŚWIATOWID: „Ludile aerca'

i być przez swoich tam w Brzezin i Pszowie ' Uirnej i praconcitej Cioci Heli przechodzą o-' zelkięcia się z radiem, co z punktu widzeń**
słysznni. Nic teł dziwnego te dinc miejsca-''s'atnią ogniową próbę, nim fale eteru ponio. propagandy raradia, jak również podniesieni*

kultury szerokich mas ma dułc znaczenie.
Najblitsza audycja świetlicowa od będzit

się w piątek dnia 3 lutego. Przed mikrofo­

wość jest po prostu zelektryzowana tym prze- 8ą ich głos ku rodzinnym stronom. Więc sta,
tyciem, boć przeeiet to ich, pszowian, czy roją się, jak tylko mogą, by wszystko poszło I
łrzezian będzie słuchać od 17.55 do 18.15 ca- \jak najlepiej, bo tam w ich rodzinnych stro-\

l| śląsk. Oni tei chcą coś o swe) wiosce po. nach i w okolicy, przy głośnikach skupiają się ntm rozgłośni katowickiej stanie zespól mię­
wiedzieć, chcą, by wiedziano, jak tyją i pra­ ,ałe gromady i pilnie łowią każde słowo. Nie dzyorganizacyjny z Piekar śląskich który od­

CO GRAJĄ W KINACH W BĘDZINIE?'*»/, gdzieś tam na krańcach naszych granic. Wybaczyliby im najmniejszej usterki. Nic tworzy słuchowisko prof. Władysława Stli­
ft teł audycje te należą dziś do największych też dziwnego, te tak okres przygotowawczy, denckiego pt. „śląski Wernyhora". Będzie M
przeżyć młodziety świetlicowej całego śląska/ fak ,• tama audycja nastręcza tek wykonaw­ ujęty w formę wydarz eni a dramatyc zne go,
która dopomina się o to, by mogła na falach Com jak i słuchaczom wiele emocji. I przez dobrze zapowiadającego się dramatur
rodia przedstawić dorobek swej pracy świet­ Samo ztiknięcic się t radiem daje im nie- go, moment, w którym znany pitriota i dzio­
licowej. | ia(ja przełycia, przeto pilnie obserwują wstel- łącz społeczny z Piekar. W. Hajda, traci

Przygotowanie takiej audycji to nie tak kie urządzenia. Szczególne zaciekawienie bu- wzrok w podziemiach kopalni,
znowu łatwa rzecz! Wprawdzie wszyscy dzą popularni „ludzie radia". Więc dyrektor | Nic teł dziwnego, te słuchowisko to wzbw
świetłiezanie z pracą teatralną są obznajo-1 St. Ligoń. który jut zostanie „Karlikiem", dzilo duże zainteresowanie pośród mieszkę*
mieni, ale radio ma swoje wymogi, do któ-\ Ciocia Hela i speakerzy rozgłośni. Nic więc ców PieJcar i okolicy.

WYPADEK NA SZOSIE
(P) 30 ub. m, n-a szc* e pcm ędiy Pa=Vem

a K.fc/Cirem «a™o;hod ceisrtwy, k crowa.ny
pr*ei L bnerna T Ozerticwic, zik-rzyl acz fui-man .
ką, naładowaną drzew<in>, pow-imą przez Puw
ła Pn>J«;kę i Pa ''ca. w-•'Wek <&<"%<?> ssirmchod
•Cista* pow.ibnie aMahofeCO*. Stkodu wyncai
IOO0 ziklych. |rjyc.i się trzeba zastosować. To teł całymi] dziwnego, te wypatrują ich pilnie, a gdy aicj •Władysław Pawł owski.

Rat
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I Wyższego Urzędn Górniczego
Wiceprezes* Wyższego Urzędu Górni­

Vte%o w Katowicach inż. Stanisław Ma­
•wski z dniem 1 lutego przeszedł na wła­

i nł prośbę na emeryturę. Wiceprezes Ma­
,f0/ski pracował w Wyiszym Urzędzie Gor­
szym przez 16 lat.

Przeprowadziłem sie
Ltkin ipac illsii

shsrśs skórnych I esatrreuych

J. T. Brykcsyńikl
w Katowicach, na al. Mlckliwlcu 10. L ptr.

Z lYCIA ŚWIETLICOWEGO W SUMINIE
(R) W Mkl Summa, leżąca na prMMI w

»«<e r>tVi'ck'łn I ciy n'e*pełna 700 rhwz Jak
k*łfj w o*?*, tek i w Sun n> ie-tn «<o kiks
v_ rty«tw i orra« sacyij o chaTsik:«eze •pełecs.

nfircsłcwym. Onjrio zacje l« n« prtejats a.
•cdnie żyw***} saVg*oaMeei a* dc CM MI »'»O­

raa świetlicy m>6łjmr |*o*tj ora* z*»|xhi
• ' ó«\sfo. W ten sposób tyce org-ar tacyne
TI tiy «tifn »k<wa*o s-ę . ro*w ja sę <b*<Mi ł
ip,­xetzii<ód. iwetfee mciłrTirwaj-kcwa rksi­
i mkiłi«4 •gnpafeajaaaei i ne»orijs«TO'wa4ią,
M i-xM tes'a*»lny przylot trwuje yca. pcyrefn na
V tszą prrywalcńć I tzjk w dnu 5 lott^o br.
•a izona zostacie w Somne tmor«(|. a *

ioa ejsrz ym tenmn e zoaten e odosrgna satsjka
.Ji facia potęp cńca". Ne rrV.e łyri św et­
wre. w Sm»n« stoją pp Płsozck, Mlecrkó­

• X ewrao*, oddając .«ic. wicie s 1 i cara.

umin
/MoRKA NA POGOTOWIE RATUNKOWE

(B) PCK t Bał«u fcrimr.1 luuja, Sc trująca »ie
>jć w dnu 4 ban T/Yó-ks ne pojrctnre raiun­
»« ao«UI« O—iSajlaj n« óitń 12 btn.
'
n»pb

'p Dybrnwflr'e

Głoionu .sraoii. napadł na posferuneh poi
w Małej Dąbrówce przed Sądem Apelacyjnym

Katowice, t lutafo.
Dato prasa śląska piaała swego ciaau o

fłośnym napadait na posterunek policji wlałei Dąbrówce Napadu dokonali młodo­
ciani baodycii 19-letni Herbert Wieczorek i
17-letoi Edward Dembiński z Małej Dą­
brówki.

Z końcem 1937 roku Wieczorek i Dem­
biński zawarli z* sobą przyjaźń Obaj posta­
nowili zdobyć broń. przy pomocy której za­

mierzali dokonać kilku napadów bandyckich,
by zdobyć ,,forsą"

W dniu 18 kwietnia ub. roku Wieczorek
i Dembiński przeprowadzili obserwacje po­
sterunku policji w Małej Dąbrówce, przy
czym zauważyli, te na noc we wnątrzu bu­
dynku pozostaje tylko jeden człowiek. By-ci*
upewnić czy oprócz dyżurnego policjanta
nic ma nikogo więcej w biurze poaterunku.
wazedł Dembiński do wnętrza budynku, rze­

BUDtET SOSNOWCA UCHWALONY
ex) Na ocbjrtyim crcjiłaj po* rAien c R*<ła

•Jaka w Scsnci/rcu p-zeprcwadŁfa generalną")r«w^ łw ii^ewą Po wy.?r<n>ui ąejm r*/*­
:-r rain-czo Ncwoc*ncs w dye'x«"i ssbe^tL
lea paWe»'a#!Ć.«a« Mcftl PPS. rs<i;> Sta*ko,
­?er • Bofllc, ra>iny Si*>n*k x KT'ii<u G,*p <łir­
M aa c-raa Ol n*r z Bam tNsjaesA f^o. Na za­

y eta w »n« pn<« ra<iny>;łi socJEr*tycznj:h,
•i A •.rtil nirer. KiwUccwwk Bw^ot z«jv*Łaj*"y
iewó.\« rl 2C63&68 w rc«h«ls-ch, w przy.

L dach aai 8 103 644 zt. Najp )*->i*a ejsze pciy­
I Po atre** wjxłj >ói» ateocwą: Sf/*4a ąTaj.
* w Mją>jkc4fai 477 605 tó. zdrtwe płblcrre

Ci**7stiaP<fza ppciłtszms Z4\ 7S5 »ł Łąrtn «
ł Ja'.lk««»: na<dTwvr?«i;''n yinł

i (ns^wiin «;*zą
reycje •:s«<.wl re­yti"«?eja i pmfuiltflła rf c i

• ów rf 8ł5£>D), bu<3i«t rsimjK* *C badaj
&O0M4 BjOCMlki W g;l<i«owsfl>u U»'iŁ?t przy.
' o ?losan»- K0a'?u Gorpc<ł»r«<ro I BUbsj ty­
«••;<'«Mk Przeć wlko bi>3ieŁcw: g"!o-ł<'wal

: re­
• s Ki. r<u PPS. Ucbw*!<Tiy bullet be<h *
raesCean do Urz-ciu Wcyewódzik«do w Kcka«h

ŁŁi-wierd'Z«rt'a­

KRONIKA WYPADKÓW
(x) Cwefiaj przy c(! P łpui?k *gro w S'»no­

•u zc«:aJ do'M w> ec6^|\ w czese wynilej
•i«?Łk;, KrorifeW Merem Sprswcy pebca
'aJ o,'i4f5. — N ejsik Najfenfl Antoa, zam e­

y przy uC cy Mce? ck e%o p*1 swoją m-sł.
rxf do n eiprzytomucśc!. Przyczyną nwliłń­
ch paamtńwe ł>y'« ts^droś^ — We aatenk
Sfmąaji zpacerowcze tt cy 3 Mija bj-C iw ad
a n ecedz!aaVMM w'<kw'*ka- N rjsk: Ki m­''< Kazimerz z b! tej nera'ze n e-nna.nych po­
djw, po© t *tk erą przed dwer^m sc-snow eo­

TI swe ma'-*c«ke- C eiik « wraży, jske o<łn cs!i
„•kc;hj'jł:rfl:c" m*fi», rp^wodowaJy kcn c:z­

k edw «z «TI e jej na <flwź#zą kursej^doiwp.
». Docho-d-^ne. eaajesj «a eeJw astsieo.a
•yasja b«*t:*tik «^o nepsda, j««t w tniku.

MAKABRYCZNE ODKRYCIE
(x) Oncsrdrtj w iirvet«jiku pcaea;} przy uUcy

'"iłi-iketjc 60 w Scen<w?u, rmy!ez <ł»o zwłok.
wu-Cidiką z odj.ry^omą ytewą. Po< cj.s wdro­
a dctbcizen « celom BStaeM a, ozy do im fi*

kf aeajtaj wi-2H»x«iy j«4 trwpJk dz'ec'Ka czy teds
•teaa żywe n cmoniig, orti c«l«m odaaks.ea a
a k: tX)iworo<Xia,

OCpowiedzi redakcji
«"P Wikltr B talu Rybnłfra: Dil«XnJ«nur M pa­'— ( materl«!u nit •korułstamy.
* 8. Chorzóui lit Nijbllf«i« i n«]t»»/i atkola d!a
1 f-jych (myślUych) tnajduj* •)« w Cl««iyni« (Za­
M Kura Błkoty Jnat ll-mlesl<;cziiy I trwi. od 1 wrsa­
» do 30 lipca roku nnM«pneuo. Przyjmuje ale kaa­
latów od 17 do BJ lat tycia, którzy ukończyli tiedem
U.tMm azkoły powszechnej, atkoly wydziałowej albo
h '«y sininazjum nowego typu. Kandydat musi mec'"a praktyk* u leśniczego przed wstąpieniem do"ly oras iwladtrtwo lekarski* (od lakarza pnwlato­c"), Se do ławodu Irenlcteico *l« naduje. Bzczegolo­••': Infnrmaryj udzieli dyrekcja powyższej szkoły.
**. F. Chebtit. Szorowani* *lenl na parterj* nalety
«'«»podarza, schodflw tal I aenl na piętrach do lo­

'•»*»• którzy azorują na odmian* roia tym bez
'<ły wtailclelala domo al* mołn* wstawiać do sieni
dnyąa tprzetow aiil szaf W wypadku paaa każdy'tor musi szorował1 c»la alert.
'•' W ByktiUHHa. Art. Ui I 1 I t kodeksu znbowlą­
*'• Prawo do wyna(rodr.*nla przez okres dwu tygo­"alely sl« pracownikowi ( lyczntmu w raiła cliorn­

l'"i dwu tygodniach mnz* pracodawca Bi* placie
''"••K-> wynagrodzenia a stosunek slutlKiwy wypowie­
•*. Jeiell pracownik wleeej choruj* nit I mieniąc*.

'"•ownlk umysłowy w razi* choroby saehowuje priez
'•« 2-mieseczny prawo do wynagrodzenia. Wypowia­

słutbowego atoauj* » <j to same eo u

Posiedzenie komisji skarbowej
W dniu 81 stycznia bezposrHnto po r*>-1 go pomiędzy poszczególnych posłów oraz u­

siedzenio plenarnym Sejmu Śląskieuo odb\ łoi sta łono kolejnoeć poMedzeń tejże komisji,
się posiedzenie komisji budźetowo-skarbowej.I Posiedzenia odbywać s;ę będą począvr«zy
na którym dokonano rozdziału referatów pre- od 6 lutego 4 razy w tygodniu, t. j. w ponie­
liminarza budtelowetro województwa śiąsk.e-' działki, wiórki, czwartki i p.ątki .

Wznowienie procesu Straussa w Rybniku
Rybnik, 1 lutego.

W ub wtorek wznowiony został przez try­

bunał karny w Rybn ku proces o złoSi we
bankructwo b. właściciela Górnośąskiej Fa­
bryki Skór Nudoifa Straussa. Strauss, jak wia
domo. po dłuższym areszcie śledczym został
wypuszczony i więzema i odpowiada z wol­
nej stopy Wtorkowa rozprawa nie wzbudziła
tsk wielkiego zainteresowania jak należało
przypuszczać, pon;ewa.ż proces już zbyt dłu­

go się ciągnie i me atanowi już sensacji dla
stałych bywalców jjalerli w sali sądowej.

Sąd przesłuchał C3ły szereg św adkfiw. z
których większość odcązala o«k Straussa
przedstawiając (jo jako ofiarę krvzvsu na ryn­
ku przetwórczym -kór surowych K:lku Aw ad
ków m ast osob;steiro staw en:a r'/v«lalo św a
dectwa lekarskie. Hozprawa trwała n emal
do północy, po czym po przemów;en:ach o­
brońców sprawę odroczono­

Dziewczyna w trybach maszyny
W farbiarni Krausego w Chorzow:ewy­ by ma«zyny, które urwały Jej rękę powy­

darzył się tragiczny wypadek Zatrudniona żcj łokcia.
tam robotnica ^7-letnia Jadwiga Skolik I Wstaniebc:ężkim odwic7;ono n:c­
v/skutek nieostrożnoici dostała się w try­1 szczęśliwą praco* niczkę do szpitala.

Pastor dr Bechtloff skazany
na 6 miesięcy aresztu

Katowice, I lutego
Głośną swego czasu była sprawa pastora

dra Bechtloffa z Szopienic, który donuścił
się obrazy urzędnika wojewódzkiego Spra­
wie tej poświęciliśmy swego czasu dużo
mie;sca.

W dniu 8 lutego ub roku wyznaczono w
Szopienicach w mieisc- pastora dra Becht­
loffa innego pastora W m:eszkan:u dra
Bechtloffa zjawił się urzędnik wojewódzki

. dr Gaw'as ce'em prze:ęcia od ustępuiącego
[pastora agend Dr Bechtloff obraził urzęd­
jnika

Swego czasu sąd grodzki skazał pastora
dra Bechtloffa na 6 miesięcy w ęziena z za­

Iwieszeniem i 50 zł grzywny Od wyroku te
go wniósł zasądzony ape'ac|ę W tych dniach
sr|d okręgowy w Kn'owicach ta^lenił pa­
storowi Bechtlolfowi karę więzienia na

!areszt

Nowe prezydium rady miejskiej
w Pszczyn e

W ub pon'edzfałek. w Pszczynie odbyło'sprawozdanie ze swe! -łziałałności za ub
się posiedzenie rady miękkiej, na którym rok Ze sprawozdania wynika, że rada nrej­
wpr owad zo no w urząd radnych: przemy­, ska odbyła 12 posiedzeń W głosowaniu tai­
słowca Wiktora Piechę i kupca M;kołaja nym dokonano wyboru nowego prezydium
Łakotę. w mieisce radnych ireszczyńskiego j rady, do którego weszli: dyr. StanHaw Szo­
i inż. Grycza, którzy z mandatów swych zre- pa (OZN) — pnewodnicząc , dr. Teofil Go­
zygnowali Burmistrz Żmij podał w komuni- lus — zast. priew., Fr. .'aliczka i Albert
katach, te Pazczyna wygrała procea przed Jurga (obai frakcia n'em ) — sekretarze.
N T. A. w Warszawie z powództwa gnrny Równiei wyłoniono komisie mie;skie: rewi­
Łaz:ska Średnie, oraz. te magistrat otrzymał zyjną, przygotowawczą i budżetową, opieki
oJ Skarbu Śląskiego odszkodowanie za wy­ J społecznej, zakładów miejskich, sanitarną,

komo z poleceniem od ojca dc komendanta
Dyturny st posterunkowy Biolik poprosił
chłopca by przyniósł z piwnicy wiadro we­
fla Obai chłopcy udali się do mieszkania'embińskiego. gdzie zaopatrzyli alf w sie­
kiery. W drodze powrotnej aa posterunek
policji Wieczorek namówił Dembińskiego,
by zadzwonił do domu swych oaobiatycb
nieprzyjaciół Roaenbergów i łego który oka­
że się we drzwiach rąbnął siekierą w głowę.
Dembiński, będąc ślepo posłuszny koledze
zgodził się bez wahania Na głos dzwonka
wyszedł zięć Rosenberga — Nowak. Dem­
biński urn erzył się na niego. Nowak jed­
nak w ostatniei cbwili odparował ciee ręką
Dembński rzucił się do ucieczki Po drodze
spotkał kolegę Wieczorka i obaj udali się
na nost erunek

W chwili, gdy post Biolik zajęty byl na­
kładaniem węgla do pieca, Dembiński rzuci)
się aa niego a tyła i wymierzył ma siekierą
cios w głowę Uderzenie nie pozbawiło ied­
nak policjanta prrvtomoośd Wtedy Wie­
czorek doskoczył do Biolika i rozbił mu aa
głowie batclką z wody sodowej. Policjant a
sanał się na podłogę i stracił przytomność.

Bandyci wpadli do przyległego pokoju.
1 skąd zabrali 2 karabiny z bagnetami, 7 ła­
downic i 100 nabojów, po czym zbiegli w
kierunku boiska sportowego klaba „K. S. 22

' Mała Dąbrówka" Na drodze aatkaęli sie aa
menką Otylię Białoaiówaą, którą zasypali
gradem kul. Dziewrzyaa została lekko ranaa
w przedrar"ię. Draga osobą, którą baadrd
snotkaM b' ł mVaki Siupka, któremu bandy­
ci przyłożyli karabin do piersi, wołając

' .,ur<*kaj płe'onie do domo".
Noe snędzili bandyci na terenach bieda*

sr-bćw Następ"etfo dnia natknęli się na śd­
i <<a'ącvch ich rolicantów obok baty Sselera.
Po dłuższe' obustronnej wymianie strzałów
bar>Hvci poddali się.

Okazało się. że Wieczorek oprócz aapa­
da na posterunek policji miał aa sumienia

, krp^zież płytki ołowianej i tuby tlenka rtęd
' z laboratoriom szkół* powszechnej w Małej
Dąbrówce oras kradzież 40C kapiszonów I

i rolki lontu z ma1azvnów kopalni .Jutrzen­
ka" W tei ojtsłn;e: kradzieży brał również

laeura! 17-letni Gotirvd Bandach.
Snrawa ta rn«'a''i aię w dniach 18 ł 19

ipaźdzernka ob roku na wokandzie sądu
I okre<|owe<{o w Katow.icach.

Sąd ska»al Wieczorka na karą 5 lat i 6
miesięcy więzienia. Dembińskiego na bez­
terminowe osadzenie w zakładzie popraw­
czym dla młodocianych przestępców, zai
Bańducha na 6 miesięcy więzienia a zawie­
szeniem na 3 lata.

Główny oskarżc ny Wieczorek apelował.
W dnu wczorajszym, na rozprawie przed

Sądem Apelacyjnym w Katowicach obrońca
osk Wieczorka stawił wnosek o zbadanie
stano omysłowego swego klijenta twierdząc,
że Wieczorek jest upośledzony aa umyśle.

Sed po naradzie odrzucił wniosek obroń­
cy W wynikn rozprawy Sąd Apelacyjny ob­
niżył Wieczorkowi karę więzienia o 6 mie­
sięcy, skazując go na 5 lat bezwzględnego
więzienia z policzeniem aresztn śledczego.

właszczony grunt pod budowę kolei Pszczy­

na—Żory w wysokości 890,30 zł. Prezes ra­
dy dyr Szopa poinformował radnych o sta­
nie sprawy przeniesienia dyrekcyj kopalń
pazczyńskich do Pszczyny. Po zaakcepto­
waniu protokołu - rewizji kasy miejskiej za
styczeń, uchwalono nowy regulamin rady
miejskiej. Uchwaię z dnia 2 grudnia ub. r .
zmieniono w ten sposób, że utrzymanie
przez nrasto nowej drogi w przedłużeniu
ul ks Bogedaina do szosy goczałkowickiej
będzie tylko przeiściowe z uwagi na projek­
towaną budowę ulicy w przedłużeniu ul. Ju­
liusza Ligonia Na uzupełnienie urządzenia
wewnętrznego będącej v oudowie szkoły
powszechnej przyznano 30 proc ogólnych

s typendial ną, urb anistyczną i s zkolną .

Redaktorzy działów:
,/vcie Gospodircst" — Jan Brzeski
..Z Hu I Kopalu ­ Jot*) Ktmk
Drlal depeszowy — i/i'helu Bolesław Cholewa
Dział kroniki pollryłno-sądow<>| i lokalne, mia­

sta Katowic - \XV.h«lm Mikołaiec
Ozia inliunnoin-,' kronika piowmclooalna —

Emen leiaa
..sport i wycbowaoJi flz»eane' — Stefan Kłsie­

he»kt
ta oglołsenla — *t«in sto* Relman ak Katowice

RADIO
Czwartek 2 lutego.

KATOWICE Gndz f 18 „Surmy Sląnkle" S.SP Kon­
cert poranny i.20 Muzyka >oranna 8.00 Dziennik po­

(ranny I.1S Koncert rozrywkowy. 9 on Transmleja n«­
Jbrłertstwa • kościoła Iw. Kr/>ta ks. ks Ml-Jooarzy w

j,..ws«w.»^, pa -r— T­ -» JP—» "«r'."'~ "4Warez«wle Po Rabot.rtMwl. ­ muzyka z płyt. UST
koSZtÓW Uznanych I pokrytych W drugiej pO-Tsyg,,»| czasu. 1?0S Poranek muzyczny. 1S X Szkc II­
łowie przez Urząd Wojewódzki Uchwalono|e»rseki is.ia Muzyka obiadowa n«5 Audycja dia
,n„,J,i LUS.. narreł bnrłnwlanvph na kol lm,fK,,le,y ••*•"" •>»«>P«>«S'" ­ Saweda 8tar*»„ Dokinrs.
sptzedac kitka parcel ouaowianycn na koi.a]50n Popoludn1f i,..i,,e.0 mmika - audycja słowno­
Dr. Grażyńskiego, po czym ustalono 30-proc.lmuzyczna. issn aaaseta dia ev, issc rtecitai skrryp­
dodatek komunsilny do państw podatkuT,0»r >"» oryginalny Teatr wyobratm Rst«aaa^hb^i- >­ —U lO-JO AC P—ł. -«^J^.e.'.k»" ~ pr»m..ra słuchowisk* Stanisław.

17*n Koneer> rozrywkowy. 19» R
[ehactem. • 40 Wesoły

"•"wnik/iw fliycsnych (art. 19) przwnUow słutbowyob" Praoownlk6« umysłowych I pracodawców.

gruntowego na rok 1939-40 Postanowiono
pobierać dodatki komunalne do państw po­
datku dochodowego od dochodu ponad 1 500
do24000 zł.3proc. od 24000 do88000 zł.
4,5 proc, zaś ponad 88 tys. zt 5 proc. Staw­
ki komunalnego podatku budynkowego usta­
lono w wysokości 4 pro mille od budynków!
bez lokatorów i 2 pro mille od budynków
s lokatorami. Z kolei prezydium rady złożyło;

Winlfw.k'1
tu zespołu

. . Slnskiej Pozytywki". fo K) WiadnmoM sportowe.
20 1S Audycje Informacyjne. tl.U) f-tanlslaw Moniusz­
ko: ,.V*rbum noblle" — oper* w 1 *kcl* 7Z 1" Muzyka
taneczna. M 00—IS .0J Ostatni* wiadomości dziennik*
wieczornego I komunikat meteorologiczny.

Piątek 3 lutego.
KATOWICzt Oodz 5.10 -7 00 Audycja poranna.

7.1S Muzyka g płyt. Si» 1 11.00 AudycJ. dla szkol. UJł

Koncert muzyki lekkiej. 11 RT Szgnał ezaaa. 1? OS do
1.00 Audycja południowa. 14.00 ..Odporność niektórych
zwierząt na mróz" J pogadanka. 14.10 Koncert łyc/en.
14 50 Ra<Hofn.ilz»rJa kraiu. 14 56 Wiadomości bletącc
I giełda. 15 00 Zagadki muzyczne - audycja dla młó­
dź ety. 16 30 Muzyka obiadowa w wykonaniu orkleatry
rozgłośni katowickiej. 16.00 DtlennU popołudniowy.
lo.OS Wladom iści gospodarcza. 16.20 Rozmów* z eho­
ryml ks. kapelana Michała Rękasa. 16.S5 Recital skrzyp­
cowy. 17 00 „Pierwsze polskie przedstawieni* teatralne
na Śląsku" ­ felieton. 17.16 Z zapomnianych pleśni.
1745 Karol Miarka w «w etle kłlątkl Adama Bara" ­

wygłosi Mieczysław Toblaaz. 17.86 ..Śląsk! Wernyhor*-'
— audycja w oprae. Władysława Btudenrklaaro — w wy­
konaniu mlcdryewletlleoweto zespołu i Piekar Śląskich.
1S.26 „Aktunlne ustawodawstwo rolnlez*". 1S 26 Wlgdo­
mołcl sportowe. 18.30 Powszechny teatr wyobratnl:
„Rupiecie" ­ Marli Rodź ewlczflwny. JS06 P. 1. 8 . —
•aiapa na lodzie — pogadanka. 19.10 Koncert rozrrw­
ki.wy. W przerwie „Europa na lodzi*" — pogadanka
2n X, Audycje Informacyjna. 21 .00 Edward Grleg: „Olsl
TrygTaaon". 22.09 ..Krokusy" — zawedl podhalaSaks.
22.» Muzyk* taneczna - płyty. H.S6 Informacje. SSOf
f rtstnle wiadomości dzlannlk* wieczornego i komuni
kat meteorologiczny. »02 do 28.06 OaUlnle wiadomo**!

i aportów* a Zakopanego.



*lr Czwartek, dnli I -go lutego jgg roku. *r».

KINO „COLOSSEUM
". CHORZÓW I

Will M-.CI U

W czwartek ; Migi kr. nieodwołalnie po r»i o.tutnl
BENIAMINO GIGLI w filmie

Glos matki
nnNi E n\nszc7rwsK\ — imtOHA STĘPÓW.
SKl — M ZNICZ — ĆWIKLIŃSKA H SVM1U>KSM

W mi i>ii>K cym filmie jioJUiia |i. ».

Kłamstwo Krystyny
wg powieści Stefana Kiedrzyńskicgo

„DZIEŃ UPRAGNIONY".

Pruci frfiMryiny /ilm dramat w J-Juspll m.ila.<««. (<•/ pf.
Booloo

KINO „R 0 X V" Chorzów
DZIU I DNI NARTKTNB:

Przepiękny film produkcji rodzimej p. t .

Gehenna
Wf port) ino) powieści IIKI.KNY MNISZEK

W rolach alowiych:
I idla Wysocka — Ina Benita — M. Ćwi­
klińska — W. Zacharewicz — B. Samborski

W. Łoziński.
Drugi film:

finty Tnr«»n
Sensacja dżunglowa

liieitiim I crodmki kotce
MENCZEL, Katowice, ni. M Piliadsttiege

KINO „APOLLO" Chorzów I

DZIŚ I DNI NASTĘPNE:
Rewelacyjne arcydzieło produkcji polskiej

Profesor Wilczur
Druga i ostatnia część słynnego filmu p. t.

„ZNACHOR".

W rolach «l ''« nv,-i, .

Junosza Stępowski — E. Barszczewska —
Witold Zacharewicz — Józef Węgrzyn —

W. Łoziński.
Drucl film:

Potężny dramat obyczajowy p. t.

Ludzie aa mgłą
z JEAN GĄBIN

Zupełna wysprsedaś
z powodu przeniesienia ale, do »ki*du Wolności 22

obok A tek' pod Lwem

Kapelusze — Biellina — Krawaty
Cenv zn"zneod 10'„do••%

PAWEŁ STELMACH artykuły męskie
CkOflów I. Wolności 3P. lelelon 41-4.6

Dobra egsystencfa
dobrze zaprowadzony

skład towarów manufakturowych
w m eiele prowlncjalnem na Górnym Śląsku natych­
miast do siuzrdanla. Zjjlo<zen a pod nr .257' do

A Im n stracji PoNkl 7arhodn'eJ

Chłopiec ryzykuje
swoje spodn.e —

dla iednrgo niedofrzałego iablka
— ale on lest teszcze dz eckieml

Przezorna lednak Pani domu nic
z ar yzykuie całei bielizny war

rości 50C złotych dla „zaoszczę
dzenia' 2C groszy na niewłaści­

wym mieiscu. Kupuiąc tanie,
n eznane mydła, naraża się wia­

lnie na to niebezpieczeństwo To
co wydaie się być „tanim**. łest

późniei bardzo drogim Prawdzi­
wa, przyiemność sprawa nato­

miast pranie now ym mydłem
„Kofontay z pralka", które za­
wiera ajwtfff. boraks i esrncie

CVtrvnową. leżeli Szanowna Pan1

nie wypróbowała leszcze nowego
mydła ..Kołłontay z pralka",to

n e może sobie wvobrazić, j a k
dobre może być mydło.

mydło z pralką

Nie zwlekajcie! Rapcie teraz a zaoszczędzicie pieniądze.

Białe Tygodnie
tą u rasw pen>m irmp'e. Kni w\bx jest nled śc^nony. na*ze ca unkl są
p-eiw<zumdnei Jakość, na«ze eenv n-ebywile nlske! — iJro< my n*i odwle

DOU TOWarOWy ći.c a kaidy będzie nasz,ml cenami I wyboiem towaidw m le zeskoczon>!Palusiński Katowice
Składy: U Kościuszki S craz ul. Dy rek ty na róg Plerackle;o

mmnm
Karp e

liny I ryby n
•kia. tańsze li
że flondry ł«« ,a
morak ora* •'•
kateay pile* *:Skład Ryb K
Przybyła. Cho­
rzów. J'i(? fil' n<K..

r«M 402 27

' P:-ry Katuw ca-h I 1. 2, 3 pokojowe
kamianira mieszkania, d<*o­•amienica iine waiu.„ki ?Jtm

3>pę'rcw<i. w rc- M
aaaja • I. ncw»,| „W.0.R. •

Katowice.
Andrzeja 11.

(27«)

NASIONA ogrodowei potne
peiwszor cdnej iakiScl po:eca:

ERNEST J0ŚK0
Katowic*, skład nr 10 w nowej Hali
Targowej Tel. 312-60. Cenn u nczpi.
IIIKm.

Obwieszczenie o licytacjach
nieruchomości.

Komornik R.-idu Grodrklfuo w Mysl.iwi­
•acu. rewiru III. Wojciech Gorakl. majacz
kancelarie w Mysłowic eh, ul. Kwwokn­
łclelna Nr I, na podstawie ari. (M I KI
kpe. a«4»ja do publcUne) Wla4r—iatal. Je
dn:a 4 maro 1M9 r. o «o,:r. MM w lątaM
Grod/klm w Myi.low.ruch. pofeoj rr II. o.l­
Njdrl.. nr sp.iedar. w drodze pul.lrii ego
KMUIII nalctące) do dlułn ka Jana Tu­
•zynskletn nleruc hmiiolci aalolmai, • laa>
pien:c:ich priy ul. Klllnskleso 1. składają­
cej ale. t 11 domu mieszkalnego murowa­
nego : piętrowego, 2) domu mlea/kalneą-o
starego drewnianego parterowego 1 inha­
lacja, elektryczną I modoclngc.wa. b.'7-;-/ ą­
dzenla kanalizacyjnego, a zapisanych w
w kaledz* w eczyMeJ Sądu Crodzklego w
Myałowlrark. Rotdzleń pow. Katowice, tom
XX. wykaz L. .SM.

Nleruchomołcl oazacowane jodtały na
aurre Sn :.-* g|, cna zaawywołania wynosi
D.attJa zt. FrzyaiepiiJney do przetargu
obowiązany )e»t zlozyc rękojmie w wyaoko­
lei laajN tł,

III Km. M 37 — O fodz. 10*1 odhcjdzl*
M «przf<Ial w drodze publicznego przetar­
gu nalrłaerl do dłużników Jakuba I Ro­
zalii Rrtirr nieruchomość p.ilożcne] w We­
•olej, pow. Pszczyna przy ulicy Polnej .13,
łkladajccej ale. z domu mle»zknine«i> mu­
rowanego piętrowego, bej urządzenia In­
BUlaajl eliktryrznej 1 wodccii\gowej, za­
pisanej w ksled/e wieczystej Sadu Or><lz­
kUgo w Mysłowic eh. Wesoła pow. rszczy­
oa, tom VI, wykaz I. H«.

Ni. r-ich< mo<ć os/nrowana rosiała na
atime 1.18 zł. cena Ml wywołań a wynosi
IMl,.sn at. Przystopująry do przetargu oho­
wlrizany Jcwt złożyć r>:kojml<: w wynokoścl
»TZ. 0 zł.

Nadto przysupujnry do prrrtargu zo­
bowiązany Jest rzwnlrl przedł.łyc za­
łwladrzenle I rzędu Wojewńdzklego fłln­
aklego w Katów carh, 1 którego powinno
wynika', Se wolno Jemu nabyć powyższe
alerurhomoacl.

W dmu ostatnich dwftch tygodni przed
licytacją wolno oglądać n eruchomoscl w
dni powszednie od godz. 8-eJ do 1« e). akta
za* poatepowanla egzekucyjnego molna
przeglądać w 8» zle Drodzklm w Mysłowi­
cach, ol Nownkosclelna nr 9. sala nr 20

Dnia 27 atyrznla 1W9 r. (W7D)
(-) WOirlF.ru 0<SP.PKI

Komornik Sądu Rrodrk ego w Mysłowicachtewlru II.

Obwieszczenie o licytacji
Ogłaszam, re w poniedziałek dnia 8-go

lutego 1?K> r. o godz. 10-tr) aptrednm pu­
blicznie w K^towici.ch przy ul. Wandy 3.
nnMenuJnre ruchomość :

1 kredens większy (ciemny). 1 kredens
mniejszy. 1 azafke. na azkło, 1 «!•">» do
rozsuwania owa'nv (na 12 osńM. 6 krzs­
aeł nl.h'c»kim matcrl"łem wybite, 1 fo­
tel materl.iłem wvblty. 1 rad'onpsr»t
mnrkl ..PMlTs" 13 lampowy) 1 dywan
3rnzy 4mtr),1tnpezan )1lampę I5
łar.wk.mi — oszacowane na lnor.na, su­

mę, zł10V.
rtucbomn^cl powyzsie oglndnć motnn nn

mletscu eprrelsty ćwierć godz. przed roz­
poczęć, em licytacji. (347«)

(—) DEJA, komornik.

raszyuy
do szyc? ..Pfaff
S n»;cr" M^jzyn;

d0 PISANIA r. W<
używane, nsjta

1 ej: 3.R0 Maja 30,

LOKALE
HANDLOWE

lokai

HCYT4CJ4
1 l"rząd Skarbowy w Katowicach

poi?j? do w'.^d oTTic*::. iewn4ejrw­
d;ny?h K"m n«ch (fJ^% »e licj-ti^je
rt >'K'mc4?\ « te:

Dn a 3 lót«fC 1&39r. o g-d-r. 10-TO
w Ka:cw ;a:h przy u! PI. M P1avda<
k>?ro 11: 88 rzlsnc do wyrobów jub­
U•••-'. < -h wacte4a] szacimikc/w^j 4^00
z: k'y.- h.

Dna7kfaęt 15>-,9rc(Jedz 11w
Kitcwcarh przy ul. M. P ł?'

ui?k <ijjc
10: 1crryrry>:r.« jadslTie. nV*4rła'« i n.
ne Mrfata, wartości szatw.ikoTa-e-j zło.
tyh 23 3i00.— .

Dn a 3 lu'c<8;o 1^39 rcrTra o grn<łz. 10
w KatcWeack, przy u'.ey 3 Maja 15:
I, k-ri-rcpiletTie ui-z*dzen'e kmoh^nne, 2.
kcrripleine «ypa'rl< tftl 2. bufety
kurrrnne i 1. w.tryna wartcAc sza.
c-u-rkcwtj 3570,— zł. (S477)

Pc.<7v;ii',e se zdol
n<-go sa'm:<lz clne­
Ko

sprreifawtf
bryi.nzy tttaryCaci
— wip.isjąre-jjc do­
brze język om p.L
?.k m ; nemec-km.
Oferty p serrnie
WTEI z oóp sj.m-:
»w a-dectw Pod
, Ru.ynowriiy" do
Tow-arzy^wa Re­
MaTryy M ccfzyna­
rc.i:wej Katcwce.
R\ arii 11. (3478)

Książki, nuty,
czćsopisma

papiery
dostarcza K* fC'>
naGórzkegoKa
tew .e Młyńska 4
el 334 71

k<mfor<wa, g-i­
r.i*. błJknjf, tara*
rK S.n- -x.w y o­
!?PÓJ Crna BR rv>^,
wip

'.ntT 160O0 —I
•p-7'ds Górnoślr
«i<ie Ił nr.-i ..Tran'
akcja", Kat owict
W.nly 1, lali f-n
3. --5 t>.. (27ct)'" — ­ ,10 -rbks.­j na par.
2 piętrowy dom| <rzo - muma
w OrlnweJ (Zad­ m •«* « K-KCW •
zie) z ithm pro­ :a:K.na bu;" ,d0

sem (cwsr •e-*zcn «Pcd •* '**• .
Ha«tT), trzy liine £ * " a °

J°™ n«««tiei 2 n «-tt«a, KriMw
r.-.,ie i *zży csrród| ('j461)

(ąaocuwm

Krawtowa
iii p erwszt >r tv<J
na krój n< w-cze­
ny p..lec» .

<ęaf
P?n nm Ofenj <>;:
„Kraweasaa J tdoPZ

0<tr/e..am
pcw ó'n e przed
mby? e-m wcksl' zAJ- s*aaa Ma
ko Sboy, t mo
:m żyircfn. k'ore
ui cwpżn 1. <TTI Ini.
Tminuel Suk en.
nik. (2fi-,)

pwe
wy-ern trr< WSTI «'sn c do Ba*V)se a

7ov'fn'8 dr, A-l -m
P Z n'd .,OV'V
rre 30". (273)

V Km incr. 3a.
Obwieszczenie o licytacji

Oglaaram. te w ponledzlołek. dnia e-go
lutego Ml r. o godz. 10.30 aprzedam pu­
Dllrznle w Katowicach przy ul. Plebacyto­
irej nr S.S. następując* ruchomości:

1 maazyne do azycla marki CR. 1 radio­
aparat do sieci marki ..Philips" 3 lam­
powy, 1 stolik pod radio, 1 szafkę — kre­
dens, 1 kil m 2.S razy S mtr.. ) garde­
rnblankę modną z lustrem — oaiacowane

la łączną sumę zł *7fi.
RuctinmoW powyłezą oglądać mr.łna n«

Blejscu sprzedaży l/S godz. przed r«»po­
•ZC-lem licytacji. (3I7S)

KOMORNI "ADl' ORODZKIEG"
w Katowicach, rewiru V.

Bagierma ster
7, perw-srorz -e/dny.
rn; kw*'lfkeiejZ.m'

L

do pracy na Iw grze
o n»ipęiiz« spalno.
wym ci rał p aro­
wym pc.«zn;i'c waiy
Oferty z poóinem
warunkłSwz do Pd.
•k ej Ajgcncji Pu­

[iblcyistyjzflci. War­
jtzaw -a. Ma«rszał­
Icf-W5.ka 95 ped ,3a
g
'«Tirrwjst€ir".

mm)

Artynuły tecn.
kreślarskie, druki
— listy firmowe,
wzy ówki, ?poc
druk: rZa c. prze­
my .shj. Doata wy
burewe, wykcTiuj?
ad <ł>'e i teno:
Księgarnia Mikul­

Iskieuo. Kat owi ce,'Marasa 2 Tedef
'342 42. Naprawa
' wiecznych pór. ,.

.30 07) BH4.^:f.up

Sprzedam korzyst­
nie

restaurre'*
fCłttrucn Kn'cw'

c
Lrfcal rtadoje a­
n<j s-k-lad Mmocb<
do wy krb :łiną
•brawie Rfloaaefl a
dcAłm. P.Zp-d
nr „320«". (2)90)

Chłopiec
ibWrywy, perza­
dnyeh rod-ziców,
prszwYwaiiy do
•kflnc^larii a<zwo
k>i<tk'ei. SkKKm.TK'
w^-Ti'(gro*zcn e. —
Zgks7x?ina a ły­
c <Ty«em do Adm
P. Z.pod ar ..3230'

(272)

Szofer
z róiowem prawem
jatdy bez n»ł<>gów
poszukuje p< sady
Oferty do P. Z pudAŁ

OKULARY
> cenach »-ekia­

mowvch oolt?ca tvi
ko krńrk- czas ł-a

OKtlARIl M­
Ootvk - Poro

Chorzów I łacie
oń->ka I DON:.T*
ca dia K»s Jkorsch • Soółek Bra^
keh.

2 pokoje
z kuchnia

w Katcw cach. Ch
recwe poszuxu:c
Zgłoszeń a do P
Z ChcrzAw pod
..2 D"koje"

Kiosk
w bardzo dołyryim

Tnerjscu do wyria­
[jaea. Ziglcwzenla
doRąprPZ.Cho
rzów ped »K oi»k"

t277)|

3 poko owe
frr€*7łV ain> z ko m­
fertem w P.otrc.
w cach, 5 rruMit od
rłwcirca rjd zairaz
do wyaajtfą. Ztglo
.wn ,i: Szyszka,
Załęże, — Wojce­
chowskego 96

(276)

5-poko
'owe

w centnuim Kało.
we rlla kik8>rza. a<J
woToala itp. oddam
lączme z wykw'wt.
nyim urza/rzełi esn
Zgłosraem a do Ad
m n »brec}; P.Z.
pod nr .3207"

»2 W)i

Fabryczne
ub kacje różnej
a.r ih ola w V><?\­
(Kwcm z cen.ral­
nym ocratwa* •••
do wyraje; a. W a
iaaacM ted. 335 52

(248)

NAUKA i
WYCHOWANlf.

urs sienocram
Slf warzjiszon e

8laactr af«Wi syst.
,Ba!;z}iis-k ej" —
przyJT.'^* r?''
s-sen a na nowy 3­
m es ęjzny kura
ste»K'jraf.i dla pc­
cz«ł'iWą,:jvh, BW.
ry rczprjcz.n e a c
6 »U:CKC br. Zep sy
preyjiriuje s<j co
dz^nne w Szikclo
Wydzalo^-^jwKa
t<w os-h przy uil ­
ry Sifoilnej 7, na
sili 4 (parter), w
eza-"'* od jzodz.riy
17^0 do 20. Opla
;o aJkat (274)

Sztand.ry
tai;o, term n wo i
scldne «y

'(nnu'e
z jfwnrr..nl<w8ny..h
nia'cra'ów ..Sztu.
ka Kościelna". Slą­
f.
'
.{a Aryjy^zno

Fraecaai a lataa
larów, Katowice,
Mara?ka 7. 111
p ętro — Telefon
344 04.

Za długi
mojej łcr.y Annyd
dotr.si Glribca nd
0:-p -w .thi n. Al|
fred Dollak. (2Ńi

Oeiektyw
M»chyn a Katów
ce, Dahrnwałttu
.12H Wywady <
«er w«fje doch
dze-:a telef 328;

(32:!.
".v:

Mm^my^myyjM
l'K.NSJt»NAl

fil 4MC/KA
K M«rzvńgkiet

VMS».A
r.-zv*t IHKh<-r.b]

ltlef<-n nt ««
itmk .»*r.invfh lei
OM aaiidiamaiaa

Otwarty
orzv» cały rok

t ens orz«-«tenr>e

llllllllllllllllllllllll

BUDUJEMY

FLOTYLLĘ SCIGACZY­
PIERWSZYM
BYC MUSI

Towarzystwo Ste­
no gr afic zne „ Sta­
szle" syattmvu Po­
1 Asik ego

pr/yjmuje wpisy
na knura «<«in<g'a­
fiipYaaaan«ma.
azymach dli a nowo­
w»teipujacyrh człon
1cow w Kikretara­

Tcwarzyatwa
Katów each. ul

Dworcowa 18. I P
(200)

Reklama Jest dźwignią

przedsiębiorstwa!
Dlatego ogłasiajcie się w naj*

vi(>kazym i najSkutecimejszyia
organie oglosiemowym llus.io

aranym Diienniku Śląskim

. Polsce Zachodniej
"

,


